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narodowej mocy
Od roku historia nic daje nam pró/no­

,v. I akty pierw zorzędnej wagi, wielkie
nianjr polityczne następują z. taką s/.yb­
k ą. że gdyby kto chciał opisać ich dzie­
liflic wytyczne rezultaty, musiałby nie­

dnokrotntc zmieniać zakończenie, zanim
.'./ku byUbf/ co owa do druku.
Ni pochwałę nasz.) powiedzieć moż.c ­

_ I miało, że Żaden z. tych faktów nic za­
m nas nieprzygotowanymi, żadnym nic

\Miiy USKOCZcni, na każdy zareugowa­
my w sposób godny wielkiego i silnego
irodu.

Nie oglądaliśmy się na cudzą pomoc,
y.:.ił,liśmy wybrać własną drogę i po tej
. Ize \{i pewnie i mocno.
I dzU, gdy wobec ostatnich faktówwtel­

mocarstwa szuka ią zabezpieczenia po­
"i! w ugrupowaniach dyplomatycznych,

pomyśleliśmy przede wszystkim o

możenin władnych sił, o przygotowaniu
«t umocnienia siebie samych.

I czyniliśmy to spontanicznie. Całe spo­
. tenstwo na pierwszy apel odpowiedziało
J razem gotowości do ofiar, do siły i zje­
oczenia. W odniesieniu do spraw obron­

wci Państwa, do wzmożenia jego mocy
t ma dziś stronnictw i nie ma różnic —
1 wszyscy spełnić prosty, ale najwyższy
>ywateliki obowiązek. I tu widzimy ja­
o, w całej pełni słuszność założeń Obozu
idnoczenia Narodowego, widzimy jak

,ł/\bko rzeczywistość zażądała od nas ich
napełnienia, jak stały się one najwyższą

•niecznością i muszą zostać zrealizowane.
Najwyższym celem, współpracy całego

poteczeństwa musi być dziś rozbudowa si­
| państwa i jej utrzymanie. Najbliższy cel
iwszcchny — pożyczka lotnicza, winna
y& pokryta tak, aby sumy zebrane star­
ały na stworzenie wielkiej i silnej armii
owictrznej, równej siłom powietrznym
nych państw.

Do tego przyczynić się muszą wszyscy
dla tego celu nie ma zbyt wielkich ofiar.
1 ciągu długich swych dziejów Polacy ni­
ly nie wahali się I ofiarą krwi, nie zawsze

. V iO tak z ofiarą mienia. Najwalcczniejszy
p pniu, potrafił opierać się w Sejmie, gdy
'ni zażądano więcj nad dwa grosze z łanu.
psychika ta, która zdradzała początkowo

wtit tendencje do przeniesienia się w nasz.
póiczcsnjr byt niepodległy, należy szczę­
cie do przeszłości. Silne uderzenia dzie­

i°we są dla nas doskonalą lekcją, że nie­
iległotci nie dostaje się ani nie utrzymu­
.1 darmo, że dla zdobycia siły, potrzeba

c łgłej pracy i wysiłku, że tylko naród, któ­
F) gotów jest wszystko poświęcić, zdolny
pędzie wszystko utrzymać.

Dzieje, nawet gdy nie pędzą w tak za­
lotnym tempie, jak w ostatnich miesią­
••ch, nigdy jednak nic stoją w miejscu. Na­
'•Jv, które chcą żyć, muszą się rozwijać

. lsć naprzód. Gwarancją i ostoją tego roz­
boju jest dziś jedynie własna siła obrony.|'ylko ta siła daje polityce zagranicznej
^obodę i pewność posunięć, tylko ona
P°zwala państwu zająć stanowisko równo­

WARSZAWA. Dziś o godz. 10-tej rano
z kościoła garnizonowego przy ni. Długiej
odbył się pogrzeb ś. p. pułkownika Walere­
go Sławka. Trumnę ze zwłokami ś. p. puł­
kowniku Walerego Sławka, okrytą flagą c
barwach narodowych, ustawiono pośrodku
kościoła na wysokim katafalku, wśród 2-ch
rządów świeczników i zieleni.

Na trumnie złożono wieniec od przyja­
ciół oraz wiązanką kwiecia z napisem:
„Ukochanemu Chrzestnemu Ojcu — Jadwi­
nia". U stóp katafalku złożono wieniec,
przy trumnie odznaczenia zmarłego zmarłe­
go: order Orla Białego, krzyż Virtuti Mili­
tari, Krzyż Niepodległości z mieczami,
czterokrotny Krzyż Walecznych i szereg od­
znaczeń zagranicznych.

Przed kościołem ustawił się batalion ho­
norowy wojska ze sztandareo. i orkiestrą,
oraz batalion reprezentacyjny Związku Re­
zerwistów i batalion K. P . W. Ponadto na
placu przed świątynią ustawiły sit, poczty
sztandarowe i delegaci związków i organi­
zacyj siederowanych b. wojskowych, P. P . S .
dawnej Frakcji Rewolucyjnej oraz Stówa­

Kłysienia b. więźniów politycznych. Przy
­

yły również z całego kraju liczne delegacje
"z pocztami sztandarowymi Związku Legioni­
stów i Związku Peowiuków.

W uroczystościach żałobnych wzięli u­
dzial: rząd '» cqrpore x p. premierem gen.
Sławojem Skladkowskim i wicepremierem
inż. Eugeniuszem Kwiatkowskim, marsza­
łek senatu Bogusław Miedzański, wicemar­
szałek Sejmu Surzyński, reprezentujący mar­
szałka prof. Makowskiego gen. broni Sosn­
kowski, prezesi Sądu Najwyższego, Najwyż­

Podobizna śp. pik. Walerego Ślinka.

szej Izby Kontroli Państwa, Najw. Trybunału
Administracyjnego, wicemarszałkowie Se­
natu i Sejmu, podsekretarze stanu, wojewo­
da Jaroszewicz, prezydent miasta st. War­
szawy St. Starzyński, generalicja, byli pre­
mierzy Aleksander Prystor, Janusz Jędrze­
jewicz, Kazimierz Switalski, A. Śliwiński,
Leon Kozłowski, Kazimierz Bartel, członko­
wie korpusu dyplomatycznego z ambasado­
rami Anglii, Stanów Zjednoczonych A. P . i
Rumunii na czele, członkowie korpusu ofi­

7elefofieiti z Warsvav*w

Rokowania rumuńsko-węgierskie o demobilizacji
WARSZAWA (tel. wł.) Wczoraj w Londynie rozeszły sią pogłoski, Jakoby Rumunia

zgromadziła pewne ilości wojska nad granicą węgierską­
Według tych pogłosek, król Karol miał odwołać wszystkie audiencje i poświęcił sią

całkowicie sprawom polityki zagranicznej.
Pogłoski te mówią poza tym, ze w związku ze zmieniającą sią ciągle sytuacja mię­

dzynarodową — min. Gafencu w Londynie zostanie odroczoną.
Rumunia, wedlng tych plotek, miała podobno skoncentrować iwoje wojika zarówno

na granicy wągierskiei jak i bułgarskiej.
W związku z tymi plotkami, o których informują korespondenci pism polskich w

Londynie, trzeba podkreślić, śe jus od dłuższego czasu zarówno Rumunia łak i Wągry
zgromadziły na granicy pewne, niewielkie zresztą jednostki wojskowa i właśnie obecnie pro­
wadzone rokowania rumuńsko-węgierskie w sprawie wzajemnej demobilizacji. Choć nie
zostały one jeszcze zakończone — jak sią zdaje — rokowania te czynią postąpy.

Pomyślny przebieg rokowań polsko-angielskich
LONDYN. Dzienniki angielskie pod­

kreślają dodatni przebieg rozmów'pol sk o­
Jangielskich, twierdząc, że rokowania toczą
sit w atmosferze największej przyjaźni i
szczerości i że pomyślny ich wynik wydaje
się być niewątpliwy. Dzienniki podkreśla­
ją, że na samym wstępie rozmów londyń­
skich dało się wczoraj wyczuć, że POLSKA
ZGADZA SIĘ NA TO, ABY JEDNO­
STRONNE ZOBOWIĄZANIA UDZIE­

• LONE PRZEZ W. BRYTANIĘ POLSCE
stały się wzajemnymi. Prasa angielska przy­

' puszcza, że ta wzajemność znajdzie swój
I wyraz w odpowiednim dokumencie bilate­
: talnym. Natomiast, jak podkreśla prasa
angielska, ze strony Polski zgłoszone zosta­

I ły zastrzeżenia co do. paktu multi-Iateral­
nego, któryby przypominał dawny projekt
paktu wschodniego.

cerskiego, bardzo liczne grono przyjaciół i
kolegów.

Na uroczystości żałobne nrzybyła również
pani marszałkowa Aleksandra Piłsudska.

Na chwilą przed rozpoczęciem nabożeń­
stwa przybył pan marszałek Śmigły Rydz.
którego powitał premier gen. Sławoj Skład­
kowski, pp. minister spraw wojsk. gen. Ka­
sprzycki i generalicja.

Po nabożeństwie żałobnym trumnę ze
zwłokami ś. p . pułk. Walcego Stawka przy
dźwiękach marsza żałobnego wynieśli na
barkach gen. Żeligowski, sen. Prystor, były
premier Kozłowski, b. premier Jędrzejewicz,
b. premier Switalski, b. minister Matuszew­
ski, Tomasz Arciszewski, J. Podoski, skła­
dając ją na lawetę armatnią, zaprzężoną w
6 karych koni.

Wśród głębokiej ciszy sprzed kościoła
ruszył orszak. Żałobny kondukt otwierały
poczty sztandarowe młodzieży szkolnej, or­
ganizacji i związków b. wojskowych, P. P. S .
dawnej Frakcji Rewolucyjnej, oraz Stowa­
rzyszenia b. więźniów politycznych, dale)
szły delegacje z wieńcami oraz batalion re­
prezentacyjny Związku Rezerwistów, bata­
lion Związku Strzeleckiego 1 K P. W. Na­
stępnie scadJ batalion honorów* wojska oraz
niesiono na poduszkach ordery i odznacze­
nia zmarłego. Kondukt prowadził ksiądz ka­
nonik Popławski.

W powadze i ciszy posuwał się olbrzymi
kondukt żałobny ulicami Warszawy, kieru­
jąc sią w stronę cmentarza wojskowego na
Powązki. Na całej trasie stały od wczesnych
godzin rannych niezliczone tłumy ludności,
pragnące złożyć bold niestrudzonemu Bo­
jownikowi o wolność Polski.

O godz. 12,30 czoło konduktu dociera do
c men tarz a.

W głównej alei ustawiły się poczty sztan
darowc organizacyj b. wojskowych, kompa­
nie honorowe Zw. Rezerwistów, Strzelca i
inne.

Z lawety armatniej biorą na barki trumnę
ze zwłokami ś. p . płk . Sławka legioniści w
historycznych mundurach i niosą ją ua miej­
sce wiecznego spoczynku przy dźwiękach
marsza żałobnego „W mogile ciemnej".

Wokół grobu ustawiły się kompanie ho­
norowe wojska wraz z orkiestrą, obok dele­
gacje z orderami i odznaczeniami Zmarłego.
Ks. kanonik Popi..wski odprawia egzekwie
żałobne nad trumną i wzywa obecnych do
odmówienia modlitwy za duszę zmarłego
Józefa Piłsudskiego i jego towarzysza prac
niepodległościowych ś. p. pułk. Walerego
Sławka, wszyscy klękają i modlą się przez
dłużs zą chwilę.

W momencie spuszczania trumny do gro­
bu, oddziały wojskowe sprezentowały broń,
sztandary pochyliły się a orkiestra odegrała
„Pierwszą Brygadę".

Trębacze odegrali następnie „Hasło woj­
ska polskiego". Mogiłę pokryły liczne wień­
ce począwszy od wspaniałych do najskrom­
niejszych wiązanek kwiecia, składanych
przez dzieci.

nagi politycznej i ona także zabezpiecza
wewnętrzny i zewnętrzny rozwój gospo­
darczy. Dlatego musi być wielka i stalą,
impulsem pożyczki lotniczej, doraźnym
powodem wielkiego rzutu ofiarności po­
wszechnej stały się zewnętrzne wypadki
ostatnie, ale żadne przejściowe koniunktu­
ry polityczne nie powinny zahamować te­
go prądu. Wola rozbudowy sił, godnych

wielkiego mocarstwa musi trwać, musi do­
prowadzić do innego celu — .Polski tak
silnej, aby nic tylko nikt nie mógł jej za­
grozić, ale aby tak, jak była przez wieki
przedmurzem chrześcijaństwa, stała się i
trwała ostoją pokoju. Przeciw wszelkim za­
kusom jego zburzenia i aby nigdy nic mo­
gły być zahamowane należne je: prawa
lozwoju. L. W.
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Ścisła współpraca militarna francji i iŁngłii

Połączone floty powietrzne
będą walczyć pod dowództwem Anglika
PARY/. „Petit Journal" donosi z I.on ­

ćiynu, że • cHMit ro/mów francuskiego
riinistr.i lotnictwa p. Git* la Chsmbre z
lT)t>j»kim ministrem lotnictwa Kingsley

5 razy dziennie świeże pieczywo
Marticke, ul. 3 Maja 24
WooJem ipreCJfIOWWO ostatecznie podsta­
v\ współpracy technic/nej i strategicznej
miedzy lotnictwem francuskim a angiel­
ek im. Postanowiono, iż na wypadek kon­
ł iktu naczelne dowództwo połączonych
fot pow ietrznsch brytyjskiej i francuskiej
Kilzie powierzone Anglikowi z tej racji, iż
i-rytyjska flota nowietr/na jest znacznie li­
czebiiiejs/a od floty francuskiej. Na naczel­
nego dowódcę połączonych sił lotniczych
ipatrzony ma być sir Cyryl Newall.

l/RNA Z JAWY NA KOPIEC
MARSZ PIŁSUDSKIEGO.

HAO \. Tan| Alla Rand, I>lka i pocłiodre­
nia, iona członka rządu indo • holenderskiego "»
Jawie, 7łoi>la ni ręce p<tsli R. P. w Hadze,
dr W. Ba''iń>kioK(». srebrną urnę z ziemią ja­
majską na ktą>iee Marszałka Piłsudskiego. Na
nrn|e widnieje napis: ..Jawa. Alla Baud, 1939".
I ma *"• przypominająca k.«ztałtem amforę, Jest
o" |.nalną urną. w której Jawajczyoy przecho­
wują prochy zmarłych.

Zamachy bombowe
w miastach angielskich

LONDYN. W centralne) dzielnicy Bir­
mingham nastąpiło kilka ekiplozyj. Zama­
chów dokonano na kilka wielkich magazy­

nów. W jednym i magazynów z nal ezi ono
bembe, która jeszcze nie wybuchła.

LONDYN. Nocy ubiegłej dokonano zama­
chów bombowych nie tyiko w Birmingham,
lacz również w Liverpoolu i w Corentry. W
LiverpooIn wybuchły 2 bomby na jednej i
głównych ulic. Wybuchy uszkodziły tory
tramwajowe. W Corentry wybuchła bomba
zegarowa przytwierdzona do tłnpa podtrzy­

mującego przewody tramwajowe. Wybuch
uszkodził znajdujący sie w pobliżu budynek
hotelowy. Wszystkie te wybuchy nie pocią­
gnęły za sobą ofiar w ludziach­

Pogoda na czwartek
W dzclnicach północno - zachodnich \ rze­

fc-ii)W> środkowych zachmurzenie duże, miejsca­
mi przelotne depcze. N'a pozr^tałym obezarze
kraju chmurno z rozpogodzeniami. W dalszym
eiąjru ciepło, ('miarkowane wiatry pohldniowo­
r.ac-hodnie i rarhodn{e.

LONDYN. Komunikat oficjalny, wydany
pizoi miniitozstwo lotnictwa głosi, iś w ciągu
dnia dzisiejszego odbyty sią rozmowy pomię­
dzy ministrem lotnictwa W. Brytanii King­
ley Woodem a ministrem lotnictwa Francji
Guy la Chambre, który przybył wczoraj wie­
czorem z Parysa w towarzystwie rzeczo­

znawców. Rozmowy posiadały szeroki zakres
i dotyoiyly ułatwiania produkcji samolotów,
motorów lotniczych i ogólnego wyposażenia z
punktu widzenia potrzeb natychmiastowych
oraz skoordynowania planów Anglii i Francji
w tej dziedzinie na przyszłość. Min. Guy la
Chambre odbył w ciągu dnia rozmowy z pre­

mierem Chamberlainem, loidem Halifazem,
ministrem pracy, ministrem wojny Horę Be­
lisha, lordem Chatfieldem i Morrisonem. U ­
zgodniono sprawę kontynuowania rozmów
pomiędzy rzeczoznawcami technicznymi mi­
nisterstw lotnictwa obu krajów. Min. Guy la
Chambre powraca jutro do Paryża.

Wzrasta znaczenie Polski
Niemcy nie mogą pogodzić się z inicjatywą AngliiiitT*~ SS« ­ t.t-A%T> I!I l-j_t_ _­ _-!! • • . .. • . —••••_•*».BERLIN. Uwija politycznych kół Berli­

na skierowana jest całkowicie na przebieg
wizyty min. Becka w Londynie. Mówi sie.
wprawdzie przede wszystkim o polityce rze­
komego okrążenia, prowadzonej przez Lon­
dyn, przypisuje sie. jednak coraz większe zna­
czenie do roli Polski. O ile taktyka dotych­

czasowa polegała na usiłowaniu przekona
nia W. Brytanii, ie istnieje możność poro­
zumienia sie. jej z wielką Rzeszą niemiecką
na zasadzie podziału świata na kontynent i
na commonwealth, o tyle usiłują obecnie po­
lityczne koła niemieckie zrezygnować wi­
docznie po wczorajszych mowach z możli­

Wódz Naczelny zadowolony
z przebiegu subskrypcji P. 0 . P .

WARSZAWA. Wódz Naczelny Marszalek
Smigły-Ryds stale interesuje sie rozwojem
akcji subskrypcyjnej pożyczki obrony prze­
ciwl otni czej .

W dniu 4 kwietnia Pan Marszałek przyjął
komisarza generalnego Potyczki Obrony Prze­
ciwlotniczej gen. broni inz. Leona Berbeckie­
go, który zameldował mu o przebiegu akcji
subskrypcyjnej podkreślając, że akcja objęła i
już cały kraj i wszystkie bez wyjątku want- ]

wy społeczeństwa. Pan Marszalek interesował
sie szczególnie jakie kwoty deklarowane są
na pozy­zkę obrony przeciwlotniczej przez ró­
żne dziedziny życia gospodarczego, a więc:
ciężki przemysł, banki, kupiectwo, ziemiańst­
wo, rzemiosło, oraz świat pracy.

Wódz Naczelny wyraził swoje zadowole­
nie z dotychczasowego przebiegu akcji oraz
wyraził przekonanie, że napływ deklaracji bę­
dzie nadal wzrastał.

Czego znów żąda Hitler od Słowacji

P. Helena Hrabi-Ssalkiewiczowa
przed mikrołonym

Znakomita śpiewaczka p. Helena Hrabi­
F/alkiewiczowa, znana z licznych występów
przed, mikrofonem Polskiego Radia, weźmie
Udział w audycji ogólnopolskiej nadawanej ze
etudij Rozgłośni Katowickiej w czwartek,
dnia d bm. o godz. 19.15.

F'. Hrabi-Szałkiewiczowa, której piękny
fi •• ntegM sopran) ciwty aft wielkim uzna­
rr.em krytyki i radiosłuchaczy, wykona sze­
reg pieśni w ramach „Koncertu Popularnego".

BRATYSŁAWA. Premier słowacki Tiso wy
jechał dziś wieczorem do Berlina w towarzy
stwie min. spraw zagranicznych Durczańskio­
go, nowo mianowanego posła słowackiego w
Berlinie Mateusza Czernaka, kierownika sło­
wackiej agencji prasowej Czarnogórskiego oraz
niemieckiego charge d'afiaires w Bratysławie
ron Dnusela. Premier Tiso oraz towarzyszą­
ce mn osoby pozostaną w Berlinie przez dzień
jutrzejszy i w czwartek powrócą do Bratysła­
wy. W Berlinie pozostanie jedynie poseł Czer­
na*.

• » "

BRATYSŁAWA. Prezydium słowackiego
stronnictwa ludowego ks. Hlinki uchwaliło na
wczorajszym posiedzenin zmianą statutu stron
niotwa, celem przystosowania do zmienionych
warunków po powstaniu niepodległego (?)
państwa słowackiego. Stronnictwo zorganizo­
wane bodzie na zasadach autorytatywnych (1)
Stronnictwo będzie organem państwowym i
lego prezydium posiadać bodzie bezpośredni
wpływ na polityka rządu oraz na ideologicz­
ny rozwój państwa.

W związku z tym zostania rozszerzony a­
parał organizacyjny partii

wości przekonania Wielkiej Brytanii, wpły­
nąć na stanowisko Polski, wysuwając liczne
niebezpieczeństwa, grożące jej rzekomo w
wyniku ewentualnego związania się z W.
Brytanią. Wysuwa się przy tym szereg roz­
maitych argumentów, wskazując, że partner
brytyjski nie jest całkowicie godnym zauia­
nia.

Na uwagę zasługuje, zdaniem prasy nie­
mieckiej, również inny jeszcze argument, a
mianowicie jednostronność deklaracji brytyj­
skiej, która, zdaniem dzienników niemiec­
kich, powinna urazić wrażliwość Polski, tak
stanowczo broniącej niezależności swej poli­
tyki zagranicznej. Prasa niemiecka cytuje
ponadto obszernie w depeszach warszaw­
skich głosy prasy polskiej.

BERLIN. Organ pólurzędowy Wilhelm­
strasse „Deutsche Diplomatisch Politische
Korrespondenz" zajmuje się wczorajszym
przemówieniem lorda Halifaza, oświadcza,
że Anglia pragnąc przeprowadzić politykę
„okrążenia" Niemiec, wyzyskiwała wszelkie
środki, aby wywołać na świecie kompleks
strachu i stworzyć sztuczną potrzebę pomo­
cy. W tym też celu w szybkim czasie wy­
myślono agresywne zamiary Rzeszy wobec
Szwajcarii, Holandii, ultimatum do Rumunii,
oraz pogłoski o rzekomych groźbach nie­
mieckich w stosunku do Polski.

Manewry tej — ciągnie dalej organ Wil­
helmstrasse — tworzą punkt wyjścia w po­
stępowaniu angielskim. Kierownictwo poli­
tyki imperium brytyjskiego zdaniem „D. D .
P. K." podsuwa Rzeszy plany opanowania
świata.

Zdaniem „D.D. P. K." chodzi Anglii o od­
dalenie od Rzeszy krajów, które utrzymy­

wały z nią dotychczas stosunki pokojowe i
połączenie ich w jednolitym, skierowanym
przeciw Rzeszy froncie.

Pierwsze skutki tej akcji bynajmniej nic
przyczyniły się, jak utrzymuje „D. D. P. K.",
do przywrócenia w Europie zaufania. Nic
zgadzając się z opinią, że obecni mężowie
stanu w Anglii rozpoczęli „swoją aktywno­
ścią nową kartę dziejów Anglii", organ nie­
miecki podkreśla w zakończeniu, że jeżeli
okaże się, iż stwierdzenie potęgi brytyjskiej
pomyślane jest nie tyle w interesie imperium,
ile raczej poświęcone jest odległym i awan­
turniczym celom, wówczas istotnie tego ro­
dzaju decyzja stanowić będzie postanowie­
nie epokowe. Stawka, o którą grać się bę­
dzie, kończy „D. D. P. K.", jest istotnie wy­
soka.

101 strzałów armatnich
obwieściło narodziny następcy tronu Albanii
TIRANA. Ogłoszono hi oficjalnie o naro­

dzinach syna albańskiej pary królewskiej.
TIRANA. O narodzinach albańskiego na­

stępcy tronu Indnosó powiadomiona została
101 strzałami armatnimi, któro oddano w śro­
dę o świcie, bezpośrednio po szczęśliwym wy
darzeniu w rodzinie królewskiej. Pomimo noc­
nej pory tłumy gromadziły się przed pałacem
królewskim, acaaktdąo aa wiadomości. Na od­

głos 101 strzałów, obwieszczających narodzi­
ny syna w rodzinie królewskiej, tłumy ogar­
nął entuzjazm. Ludność Tirany wyległa na
ulice miasta i spontanicznie tworzącym się po
chodem udała tlą przed patao królewski, ra­
dośnie manifestując na cześć króla Zogu, kró­
lowej Ceraldiny i nowo narodzonego następcy
tronu­

UMOWA GRANICZNA SŁOWACKO­
NIEMIECKA.

BRATYSŁAWA. Przedstawiciele miasta Bra­
tysławy odbyli naradę z reprezentantami władz
niemieckich w sprawie ruchu granjcznego na
odcinku Dunaju koło Bratysławy. W wyniku
tych pertraktacyj organom miejskim ma być u­
łatwiony dostęp do majątków m. Bratysławy,
znajdujących się na prawym brzegu Dunaju­
Chodzi tu o przeszło 1 400 ha lasów, ogrodów 1
r ol i, poz ost ający ch w bezpośrednim zar ządzie
miasta. Również mieszkańcom Bratysławy ma
być ułatwiane przekraczanie granicy na zasadzie
przepustek granicznych.

SZWAJCARIA WZMACNIA
SWA ARMIĘ

BERN. Rada związkowa wydała odezwę, •
której omawia rozszerzenie obowiązku powsze­
chnej służby wojskowej na obywateli do lat 6<>
| reorganizację służby czynnej. Odezwa wzywi
obywateli do ochotniczego wstępowania w sze­
regi armii. Odezwa wzywa dalej kobiety do wstę
powania w szeregi służby sanitarnej i tworzeni'
oTganizacyj opieki nad wojskiem.

WYBUCH NA STATKU
OSLO. W Sandefiord nastąpił z niewyjaśnio­

nej dotyehesas przyczyny wielki wybuch na po;
kłsdzie statku • cysterny „Kąty" o pojemno"''
10 000 ton. Trzech członków załogi jest zabitych
a wieki odniosło rany.
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Londyńskie nastroje
Kerc«pendcnc/o agencji „Jmhra" m £oadynu

Londyn, 3 kwietnia. Jnia własnego tylko interesu, a oparte sa. I pomocą których mogłaby nabywać nie­
Minister Józef Beck przybył dziś do przede wszystkim na niezłomnej wicr/e we j zbędne surowce, nie tylko potrzebne dla
,j * •i ._ A i:t/ !, .!., .11.. ». ... ...../I l.,. i. ..I,­ ... IK.I I ••••nlniwli ..rt-.«..1....„l. : ,.~. 1-..'..., „.., k MA•.or .dynii, powitany — jak na Anglików —

x wi elką serdec znością, a zarazem nie­
i.miejszym zainteresowaniem, jakie w tu­
tejszej op:n;i publicznej bud/i wizyta pol­
skiego ministra spraw zagranicznych i jego
n/mowy z decydującymi czynnikami po­
jirycznymi Wielkiej Brytanii.

Jaki jest klimat polityczny w tej chwili
w Anglii w związku z. przybyciem przed­
Itawiciela rządu polskiego? Jak odnoszą się
co tej wizyty zarówno koła polityczne jak

opinia publiczna? Jak jest interpretowane
(raczenie londyńskich rozmów?

Przede wszystkim toruje sobie w Anglii
coraz bardziej drogę zrozumienie, że ja­
L ekotwick gwarancje, dawane przez rząd
Mgidaki, mają dla Polski wówczas znacze­
nie, gdy są zobowiązaniami realnymi, kon­
| retnjrmi, istotnymi i pełnymi, gdy
zupełnie wyraźną i jasną jest tendencja ta­
l eh zobowiązań, by wchodziły w życic
i.itomatycznie i niewątpliwie, t. j . bez póź­
p ejazycn dointerpretowań czv zastano­
\ n, mogących ingerencję angiefską czy to
cpóźnić czy osłab ć. Społeczeństwo angiel­
skie zbierało w ciągu ostatnich lat szereg
.'oświadczeń, raczej smutnych... Były to
poświadczenia na tle wypadków, czy to w
ils/panii, czy Czechosłowacji, CZY wyko­
r\wanie mandatu w Palestynie. Widoczna
difl przeciętnego Anglika była rozbieżność
p- ędzy tym, co było ustalone w słowach,
a tym, co wnosiła praktyka życiowa; na­
kiemtwem słownych zapewnień nie zawsze
bj !o odpowiadające im postępowanie wśród
(•onkretnych okoliczności. Otóż dziś już
v mentalności angielskiego obywatela po­
CZJTM się budzić zrozumienie, że wartość
: liną mają tylko gwarancje konkretne i
r>e/warunkowe, wykonalne w określonym
7 sóry czasie i przestrzeni i że głównie do
1 kich zobowiązać Polska mogłaby przy­

v ązać wagę.

Ale nie tylko zrozumienie tego przeni­
V. - . ć poczyna angielską opinię publiczną.

Anglik zrozumiał także, że Polska twar­
<:'o obstaje przy dotychczasowych liniach
Kierunkowych swej polityki zagranicznej,
u ustalone zasady tej polityki nie uległy
ujmniejszej zmianie. Zrozumiał więc, że
Polska trwa na stanowisku utrzymywania
,<>brych stosunków ze swymi sąsiadami, a
więc i chce mieć dobre sąsiedztwo z Rze­­ą na zasadzie umowy w r. 19.34 zawartej.
Oczywiście ostatnie pociągnięcia nicmiec­
W w Europie same wzbudziły stan za­
chwiania zaufania, jeśli nie wśród kierow­
riczvch sfer, to w każdym razie w opinii
publicznej tych narodów, które Niemcy
oraczają. Zrozumiał też przeciętny obywa­
tel angielski, że celem, do którego zmierza
Polska, nic jest bynajmniej wywołanie ja­
r:eis zawieruchy na świecie — ale tylko
upewnienie sobie maximum bezpieczeń­
>twa. Zrozumiał, że wszystkie zamierzenia

poczynania Polski prowadzą do warowa­

Właane siły, że w myśl hasła „obrony Pol-1 za-spokojenia normalnych i codziennych po­

Mówią, ie...
REWIZJA W REDAKCJI „SŁOWA"

WILEŃSKIEGO
Ajencja Społeezno-Informacyjna (ASI)

*'"inin:kuje. ze podobno władze przeprowa­
ł' lv w redakcji „Słowa" wileńskiego szczc­
' ! v,i rewizje., która trwała kilka Rodzin. Za­

• przyczyny zarządzenia rewizji, jak i
»] nki nie są. znane.

„POLITYKA" — TYGODNIKIEM
•lak donosi Polska Agencja Informacyjna,

7 dn!«m 1 kwietnia znany miesięcznik mło­
f|vch konserwatystów „Polityka" przekształ­
cany zostanie na tygodnik.

ZAMIARY P. P . S. NA OKRES
POŚWIĄTECZNY

W warszawskich kołach politycznych pod­" >ela się znaczne ożywienie działalności P.
'• S Egzekutywa warszawskiego Okn&owe­
*o Komitatu Robotniczego PPS. wspólni* z
Prezydium Hady Zawodowej m. Warszawy
pr,wzioła uchwalę zwołania po Świętach kil­
•1 publicznych zgromadzeń w stoUcy, po­
święconych omówieniu obecnej sytuac>i poli­
lV'rznej międzynarodowej oraz w kraju. '

ski", wysuniętego przez Wodza Naczelne­
go, Marszalka Śmigłego-Rydza, naród pol­
ski jednoczy się wokół Niego i Jego nie­
złomnej woli odparcia każdego ataku na
caiość i żywotne interesy Rzplitej. To też
Zupełnie nie jest na miejscu zdenerwowa­
nie, jakie prasa niemiecka objawia, a już
zupełnie pozbawione podstaw przypusz­
czenie, jakoby Polska uczestniczyć chciała
w jakichś próbach okrążenia Niemiec. Pol­
ika myśli tylko o zabezpieczeniu własnych
iywotnych interesów. Podstawowa, nie­

Pieniądz zarobiony w Polsce
powinien wrócić w polskie ręce. —

Kapujmy tylko
w polsko-cbrwścijaf skich sklepach.

zmiennie w przeszłości stosowana zasada
polskiej polityki — jej całkowita pełna
r ezależność w niczym nie została zmienio­
Bfc w atmosferze ostatnich wydarzeń Pr/e­
Ciwnie. Raz jeszcze z. całą wyrazistością zo­
stała uwypuklona.

W świadomości przeciętnego Anglika
tośnie również, zrozumienie, że w obecnej
sytuacji stosunki polsko-angielskie prze­
chodzą na inną, niż dotychczas platformę,
a mianowicie znacznego r ozsz erze nia
współpracy. Również i ta platforma daje
się ująć w realne i konkretne ramy. Bo An«
taili już sobie poczyna zdawać sprawę, że
Polsce, by spełnić mogła swą mis,'ęwtym
rtionie Europy, w którym tak ważką rolę
odgrywa, brak jest wystarczających zaso­
bów materialnych — złota i dewiz — za­

trzeb gospodarczych swej ludności, ale
potrzebne jako zapasy surowcowe dla peł­
rego dozbrojenia się, dla celów obronnych.
Że Polska, zubożała wskutek niemal półto­
ra wiecznego wyzysku zaborców, przelud­
niona i obarczona zarówno spauperyzowa­
nym stanem chłopskim, jak i przeszło trzy­

milionową warstwą ludności żydowskiej —
musi mieć tereny dla swej ekspansji, musi
problem zarówno kolonizacyjny, jak i emi­
gracyjny stawiać na pierwszym planie
swych konieczności życiowych. Do nie­
dawna żaden Anglik tego nie rozumiał,
gdy dziś już kiełkuje przeświadczenie, iż
właśnie w ręku Wielkiej Brytanii spoczywa
klucz, otwierający drogę do załatwienia
zagadnień kolonizacyjnych i emigracyj­
nych, tak doniosłych dla przyszłości i roz­
woju Polski, d'a zmiany jej wadliwej struk­
tury społecznej, dla rozwiązania kwestii
żydowskiej, a zatem uczynienia z Polski
instrumentu siły, na którym przecież Anglii
zal eży...

Obserwując z Londynu nastroje, nur­
tujące opinię publiczną pngielską, jesteśmy
wiec świadkami wybitnego narastania zro­
zumienia i dla sytuacji Polski, a tym samym
i dla jej realnych i konkretnych potrzeb.

A wśród tego wzrostu świadomości w
Anglii dla znaczenia Polski i jej roli góruje
pr/eświadczenie, że minister Beck. przyby­
wając do Londynu, jest wyrazicielem zbio­
rowej woli narodu Dobkiego, że za nim stoi
cała polska opinia publiczna, że naród pol­
ski je>t zwarty i skupiony w jednej myśli
otrzymania pełnego swego dziedzictwa i
Wytrwania w tej zdecydowanej postawie.

J. S.

Władysław KAFTAL
Kantor Wymiany

Katowice, ul. Dyrekcyina 2
przyjmuj© subskrypcje na

Pożyczkę Obrony Przeciwlotniczej

Wypadek Koruschowitza
W „Katowitrer Zeitung" I ,Der Oberschle­

siche Kurier" ukazały się nekrologi i wspom
nienia pośmiertne, odnoszące się do zmar­
łego w dniu 1 kwietnia rb na skutek nie­
szczęśliwego wypadku kierownika ,.Verband
Deutscher Angestellten m Polen" Leona
Koruschowitza z Katowic. Zglajchszaltowa­
na prasa niemiecka skwapliwie przemilcza,
gdzie wypadek miał miejsce. W każdym
bądź razie pogrzeb zmarłego zapowiedziano
w Bytomiu.

Zainteresowaliśmy się wypadkiem, po­
nieważ tajemnicze okoliczności, jakie mu
towarzyszą, nasuwaj* refleksje. Mamy wia­
rogodnych infor mat orów w koła ch ni emi ec­
kich i ci nam donoszą, że był to wypadek
automobilowy, który zaskoczył zmarłego za
Wrocławiem w drodze do B rlina, dokąd je­
chał w sprawach politycznych w znakomi­
tym towarzystwie. Ye same koła wiedzą, że
Koruschowitz nie miał paszportu a tylko
kartę graniczną, co wobec przekroczenia
przepisów paszportowych wyjaśnia niedo­
mówienia prasy uietnieckiej.

To ominięcie przez zmarłego przepisów
paszportowych jest dla aas rzeczą drugo­
rzędną. Wszak wiemy o tym, że „lojilni"
N emcy, obywatele polscy zamieszkali na
Śląsku zbyt często nadużyvają przepustek
granicznych i miait zatrzymywać się w stre­
fie granicznej Śląska Opolskiego gdzieś w
Bytomiu, Gliwictch Zabrzu czy Raciborzu.
— robią wycieczki do W.ocławia, Berlina,
ostatnio nawet do Wiednia, a nawet dalej,

dalej, do siedziby narodowego socjalizmu:
Monachium. Z tym się nawet Niemcy wśród
swoich nie kryją, lecz chlipią się z tego, że
potrafią nabrać ..naiwne" władze polskie.

Nam chodzi w konkretnym wypadku o
coś innego. Chcielibyśmy wiedzieć po co
d/ałacze niemieccy w ogóle jeżdżą do Nie­
miec. Statutowa działalność związków nie­
mieckich mówi wyłącznie o opiece nad
mniejszością w granicach kraju, w którym

Nowo-otwarcie
Restauracji i Kawiarni

..ŻYWIEC"
CleuynZach. , ul.Gen.BortnowjklegolO
oleca swoją znakomitą kuchnię oraz zimne i gorące

porcje śmadankowe

Obiady zł 1,50, w abonamencie zł 1.30
Wieczorem koncert

Ceny n e podwyższone

mn'ejszość ta zamieszkuje w tym wypadku
w granicach Polski Więc po co kontakty z
władzami politycznymi w Rzeszy. Czyż nie
wystarczają jej tt wszystkie punkty moral­
nego oparcia i materialnego poparcia na­
szych „lojalnych" tu w kraju?

nOSZOL DO PECZOOA

j^AJcLoJuf]

fila ma ret'nemie­

Współpraca niemiecKo-uKraińsKa
W ostatnim numerze organu Niemców z I Jak z powyższego wynika, mimo zawodu,

Małopolski Wschodniej — „Ostdeutsches J ja"ki spotkał Ukraińców ze strony niemieckiej.
Volksb!att" ­ znajduj* się m. in oałosaenial . 6t ukra,ńsko-niem:erka we Lwowie
.. Centrosojuszu , hotelu ..Narodna Hostynny­

...
,r,.n. ł

cia" i ukraińskiej fabryki papieru z Tarnopo- ni« doznaJa ^zczerbku. (ZAP.)
La. i p o *

Jdopoty pcasy
niemieckiej, ta J!olsce
ttU t": aeeeerefa MptfkMMia przegląda.

my prni<r nicmifką z „Kittowitzer Zeitung
"

va czrlc. •Maktortf )< j prłr>>ą mię bardzo
7iicudzieezną j bardzo trudna. Muszą bowiem
fJzi>n u- dzint „UJOWtduiaf, ic Trzfia Rzr­
­ia jest MfroJoM prziz II«lnndle, Danię
i Szir>ijr;>ir, żr t>j!ko z olfiwy pized tymi
.imperialistycznymi" państwami muszą się
d'jzbrajać MM**, w-Ai Siemey. osz czędzać
na jedzeniu, thtmii licataelt p<>l tyczne, aby
fth bnny ot/ii; RW/tlwwf być gotowymi na
irypadik wtmręnięei* u-ojsk duńsko­ holen­
ćirsk'1 . «fW« ;<•';; ękieh na terytorium „W­
tJec. Ridoktorzy K'itoiricerek muszą dzitń
vc dzień jaskrem ymi barwami od m alo wywać
zaborczych i krwioitrczych Holendrów i
Szuajr .ró w, ażeby... w krytycznym nar odzie
fÓotofóm wzbudzę pizi PMMMfc, te ni ebtz­

v'-iczeńsUro ji*t tui, tuż, i te nie należy usta~
uać w czujności. „Poczciwi" redaktorzy mu­
tzr. tŚOWtśnM lóuiLiż, ie... tylko zgodnie
z zasadą: „jidoi MfM, jfdna rnsa, jedna
1'il'nm", pochłonę!* Trzerin Rzesza Czccho.•'• ''

nu dalsze,

„niemieckie"terytoria,jak 7 milio­
>.• w,/ blok czi*ki iub .> milionowy bfok sio­
U ark'.

Sa U/m jednak wU wycztrpuje się. ro la
tofittóte z Ketowieerek, W myśl znanego
przysłowia polskitgo („lapaj złodzieja"), dla
oehtr4eenm ewayi od ni prawdopodobnych
piztślndownn mniejuołd polskiej w Siem­
,­,/•;;, tmwienie na każdym kroku jej życia
kulturalnego i ril:

g
'j»i go, snuje prasa nie.

wueehe. w PoUr, \ M skutek wiadomych i«­
i)iira,­nji fentełtyetm bujdy o prześladować
mu Siitnców w rolsce, ieby w ten sposób
pyzytlunuć glos ]>oltoia milionowej rzeszy
polskiej w Sinnrzrrh. maj((cij 10 razy mniej
?K<b6d aniżeli mniejszość niemiecka te
Pol sce .

Ze zręcznością cyrkowca żonglują polity­
cy niemieccy w Katowicerkach roz różni e­

niem pomiędzy „sentymentem" Sitmca, jako
cztonka wielkiej społeczności niemieckiej, •

ttementtrnymi oliowiązknmi Niemców, jaku
obywateli Państufi Polskiego, i to żonglują
tak zręcznie, że up. z przemówienia p. Ulitza
i towarzyszy na mysłowickim zeb raniu

„Vo!k*bund u" wynika.. . iż Kiemcy na Ślą­
s ku, jak i w innych dzielnicach Pol ski,

„wspó łczują
" Państwu Polskiemu, które

czuje się zagrożone i chętnie podjęliby się
roli „pomostowej" (może tak jak Henleinow
cyt) w „ściślejszym porozumieniu" polsko­
niemieckim. Trzeba doprawdy dużej... zręcz.
ności, aby tak umieć żonglować elementar­

nymi obowiązkami wobec państwa . Tylko, że
my tę .zręczność" uwa żamy co najmniej...
za krótkowz roczną nie ost rożność. Ponadto

wem y dobrze, te spory odłam mieszkają­
cych w Polsce Siewców wale nie kwapi sie
do „raju" w Trzeciej Rzeszy, do obozów krn.
cnitracyjnych, do ogonków tłuszczmeo - ka­
wowych, do podatków pobieranych z góry itd.
NU wszyscy \iemcy marzą o śmierci w Ter­
nwpiUich! Jest tu jeszcze spory odsetek rot.
.­ądnijch ludzi, którzy mają „oczy ku pa­
trzeniu i uszy ku słuchaniu".

Wreszcie wzrusza nas troska. Kato wic e­

tek o bezpieczeństwo Polski. Dziwna troska,
która podaje z nieukrywaną radością toszy­
fthie głosy (na szczęście bardzo nieliczne),
krytycznie odnoszące się do ściślejszego
związania Polski z Anglią. A mote u lich*
jist tam w gronie redaktorów Kato wic ereh

ktoś z poczuciem humoru, któremu m oin aby
podpowiedzieć, ie Polska... mając pełne zn.
ufanie do \iemc6iv powinna się „uzbroić po
zęby

" z obawy przed agresją,.. Litwy i księ­
stwa Monaco!.

NIEUSTANNE WRZENIE
W PALESTYNIE.

JEROZOLIMA. W pobliżu hr3mv Heroda
ciężko ranfony został kilku strzałami konserwa*
tor muzeum Rockefellera archeolog John Htffc.
W związku z tym zamachem komendant woj­
skowy sabrenił Arabom wstępu do Jerozolimy i
•puszczania miasta.



Str. 4 Czwartek, dnia u-gp kwietnia 1939 roku. Nr. *6

Csł«//iie telegramy
Tł>/qffeouo pomyślna atmosfera rozmów londyńskich

Sojusz obronny polsko-angielski
Wizyta min. Becka punktem naczelnym zainteresowania Europy

PARYŻ. Prasa psrysfi' śledzi bardzo do­
kładnie rozmowy londyńskie min. Becka,
które aa nadal naczelnym punktem zaintere­
sowań Korespondenci londyńscy dzicnnil.ów
paryskich oraz nazwyczajni wysłannicy po­
wstrzymują kie od podawania dokładnych i
sprecyzowanych iczultatóv przed ukończe­
niem rozmów tym bardziej, że, jak donoszą,
nie jest wykluczone, Iż pobyt min. Becka w
Londvnie przedłuży się do piątku.

Pierwsze jednak oceny 'unlaktów mie­
dzy polskim ministrem spraw zagranicznych
a kierownikami polityki angielskiej stwier­
dzają, iż rozmowy polsko-angielskie odby­
wają się w atmosferze wyjątkowo pomyśl­
nej i że główna zasadniczo sprawa t. j. kwe­
stia wzajemnej pomocy między Anglią a Pol­
•ką miała jakoby już być właściwie rozwią­
z ana.

W oczekiwania na ostateczny wynik roz­
mów londyńskich — pisze korespondent „Pe­
tit Parisien" — koła polityczne londyńskie
wyrażają przekopanie, że dotychczas rozmo­
wy dotyczyły głównie sprawy przekształce­
nia jednostronnego zobowiązania, udzielone­
go przez W. Brytanię Polsce na zobowiążą-1

nia wzajemne. Koła U wyrażają zadowole­
ni* z uzyskanych rezultatom. Rozmowy lon­
dyńskie — pisze „Le Jour" — idą w kierun­
ku zawarcia układu polsko- angielskiego, a­
nalogicznego do układu ii i.n<-usko-polskiego.

Korespondent londyńs'.d „Figaro" po­
twierdza, ii rożnowy londyńskie wyraźnie

zwracają się w kierunku podpisania paktu
wzajemnej pomocy między Londynem a
Warszawą.

Na koniec nadzwyczajny wysłannik „Pe­
tit Journal" p. Bousaard opatruje swą kores­
pondencję wielkim tytułem „Sojusz obronny
polsko-angielski — oto pierwszy rezultat

rozmów min, Becka x premierem Chamber­
lainem".

Naczelni publicyści polityczni dzienników
paryskich oczekują jednak z: swymi komen­
tarzami na ostateczne zakończenie rozmów
i jak się tu tego spodziewają ni. opublikowa­
nie końcowego komunikatu.

Minister Beck w Windsorze
serdecznie podejmowany przez parę królewską

LONDYN. Miaiatsr Btck udał si* diii w
południe w towarzystwie ambasadora Ra­
czyńskiego do Windsoru na zaproszenie bry­

tyjskiej pary królewskiej. Goście polscy przy­

byli do zamku w Windsor punktualnie o gods.
12 min. 30. Natychmiast po przybyciu sekre­
tarz króla tir Aleksander Barding wprowa­

dził ministra Becka de prywatnego gabinetu
króla na audiencje.

Król Jerzy udzielił min. Beckowi półgo­
dzinnej audiencji, nastąpnla o gods. 13 odby­
to ile śniadanie. Minister Beck zasiadł po
prawej ręce królowej Elżbiety, zaś ambasador
aciyńiki po lewe) race królowej. Król Jerzy
siedzący na przeciw miał po twe) prawej

Pierwszy dzień subskrypcji P. 0. P.
Tłumy obywateli wypełniała kasy

WARSZAWA. W dniu dzisiejszym jako
w pierwszym oiicjalnym dniu subskrypcji po­
życzki obrony przeciwlotniczej społeczeń­
stwo polskie pospieszyło tłumnie do ban­
ków, kas oraz innych upoważnionych do tę­
ga instytucji, gdzie przyjmowane są zgłosze­
nia na pożyczkę.

W Warszawie, w biuracr komisarza Po­
7>czki Obrony Przeciwlotniczej na okrąg
stołeczny praca jest w pełnym toku.

Zgłaszają się liczni subskrybenci do kas,

przy czym bardzo liczne są wypadki wpła­
cania zadeklarowanych sum odraza w ca­
łości, nawet przez najmniej zamożnych przed
stawicieli społeczeństwa oraz przez przed­
stawicieli iirm, którym chwilowe wycołanie
większej gotówki z obiegu przyczynia wiele
trudności płatniczych.

Jednocześnie przyjmowane są ofiary,
których napływ jest bardzo duży w słocie
i srebrze. Są one przyjmowane w następu­
jący sposób: przedmioty wartościowe są

wkładane do specjalnych trwałych kopert,
na których podpisuje się ofiarodawca. Wy­
szczególnia się na nich poszczególne przed­
mioty z zaznaczeniem próby. Następnie ko­
perty te zalakowuje się i pieczętuje pieczę­
cią L. O. P. P. Ponieważ tych wartościowych
przedmiotów zbiera się więcej niż może
zmieścić kasa okręgu, przesyłane są one do
skarbca mennicy państwowej, gdzie prze­
chowywane będą do dalszych zarządzeń.

Albert Lebrun prezydentem Francji
Ponowny wybór przeprowadzony ogromną większością głosów

PARYŻ. O źodz. 14 otwarte zostało!
w Wersalu posiedzeń e Zgromadzenia'
Naiodowcgo, które zwołane zostało ce­
lem obioru piętnastego z rządu prezyden- i
ta lepubliki. Czterej członkowie zgroma­
dzenia, którym okoliczności nie pozwoli­

ły przybyć na posiedzenie, przysłali listy
z usprawiedliwieniem.

Wyniki głosowania Zgromadzenia
Narodowego: Albert Lebrun otrzymał
5C6 głosów, Albert Bedouce — 151, Mar-1
cel Cachin — 74, Edward Herriot — 53, |

Justin Godart — 50. Fernand Bouisson
— 16, Francois Pietri — 10, inni razem
44 głosy. A więc Lebrun został wybra­
ny. Zgodnie z przewidywaniami wybór
prezydenta Lebrun nastąpił w pierwszej
turze głosowania.

ręce lady Halifaz. W śniadaniu tym oprócz
członków dworu królewskiego brali m. in.
udział również min- spraw sagraniesnych
lord Halifaz i lady Halifaz 1 stały podsekre
tara stanu w Foreign Office sir Aleksander
Cadogan.

Śniadania, która miało charakter towarzy­

ski nadał specjalny odcień serdeosności fakt,
że była na nim obecna 13-Ietnia córka pory
królewskiej księżniczka Elżbieta. Po śniada.
niu księżniczka Elżbieta przyprowadziła rów­
nież swą młodszą siostrą 8-letnią książniczkr
Matqorsatą Róże.

Śniadanie, podczas którego przygrywała
dyskretnie orkiestra gwardii, podane było na
słynnej złotej zastawie stołowej. Następnie
król i królowa oprowadzali min. Becka i amb.
Raczyńskiego po zamku Windsor, pokazując
skarby sztnki i pamiątki historyczne Wind
soru. Król Jerzy i królowa Elżbieta osobiści"
udzielali min. Berkowi licznych obiaśnień.
O godz. 15 min. Beck i hr. Raczyński odje­
chali w powrotną drogę do Londynu.

Po powrocie min- Beck w towarzystwie
ambasadora Raczvńskiecio i dyrektora Potoo*
kiego udał się do Izbv Gmin, udzie w gabine­
cie premiera rozpoczęła sin o nodz. 17 dalsza
konferencja polsko-brytyjska. Ze strony bry­

tyjskiej brali w niej udział premier Chamber­
lain, lord Halifaz i naczelnik wydziału środ­
kowoeuropejskiego Foreign Office Strang.

Wieczorem w ambasadzie polskiej odlu­
dzie sic uroczysty obiad wydany przez amb?«
sadora Raczyńskiego na cześó min. Becka.

PIERLOT TWORZY RZĄD?
BRUKSELA. Król przyjął dziś premier*

Pierlota, W tutejszych kołach politycznych twiei
dza, że Pierlotowi powierzona zostanje misja u.
tworzenia nowego gabinetu.

80-lecie wielkiej Patriothi-PolRi
" 1

1

SŁ1

Mai
a'^1

W dniu wczorajszym obchodziła 80-lecie swych
•rodził niestrudzona działaczka narodowa, która
eatt n MMi M»e życie poćw.cc .la sprawie narodo­
wi) Hejeoa ze Bp«wś-wtyiBenów-Sołtysowa.

Urodź.la się .V kw.etma 1H69 roku w Środzie
(\V.elkn»polska). Pochodzi ze znanej rodziny pol­
ak fj, z tych, klore biły się pod Napoleonem, po­
lom w 1831, 1848 i 18«3 roku o WolaeM Polski.
ojr>c Meny błetsą udział w 184« i is-(8 roku
e Poznańskim, miodu zaś jego bracia walczą w

powstaniu 1863 roku. Nic dziwnego, ze w takiej
atmosferze chowana Helena, jeszcze jako młode
dziewczę, ma już dochodzenia policyjne o tajne
nauczanie historii Polski swych młodych koleża­
nek.

Jako młoda panna rozpoczyna swą prace pu­
blicystyczną,, literacką, i społeczną w Poznan.u i
Warszawie. Pierwsze swe utwory ­ wiersze dru­
kuje w 1682-83 w warszawskim „Tygodniku Ilu­
strowanym", potem w „Dzienniku Poznańskim"
oraz czasopiśmie „Dom Polski" i innych. Oprócz
wierszy i felietonów zamieszcza również w roz­
licznych pismach i artykuły historyczne, histo­
ria bowiem zaczyna ją coraz bardziej pociągać.

Po wyjściu za mąż za redaktora Joachima Soł­
tysa, osiada na Śląsku — kolejno w Opolu. By­
tomiu, Zabrzu i w Gliwicach. Pochłonięta domem
i wychowaniem ó dzieci pracuje w tym okresie
jako publicystka czy literatka dorywczo jedynie,
pisując korespondencje z Śląska do „Pracy"i
„Dziennika Poznańskiego", do „Nowej Reformy"
i „Prz odow ni cy

" (pismo dla kobiet wiejskich) w
Krakowie oraz do pism warszawskich.

Okrce ten, to okres budzenia się życia polskie­
go na Śląsku. Przez dom Sołtysów przewijają sie
wówczas liczni wybitni działacze śląscy, z któ­
rych każdy niemal ma juz swoją kartę w histo­
rii odrodzenia Śląsks. Mąż dzisiejszej Jubilatki
redaguje w tym czasie w Zabrzu „Gazetę Polską"

,
później w Gliwicach „Iskrę". Dom Sołtysów w
okresie do 1914 roku był jedną z kuźni polskości
na Śląsku. Helena Sołtysowa i jej towarzyszki
rozpoczynają pracę wśród kobiet po wsiach. Jeż­
dżą stale po okolicy z polskim słowem i pismem.
Zostają też wówczas nawiązane silne kontakty z
krakowskimi organizacjami kobiecymi, które za­
częły się żywo interesować Śląskiem, Żywe kon­
takty, jakie Helena Sołtysowa utrzymywała wów
czas z Krakowem wytworzyły z czasem silniejsze•ęsły. 1'rzrz nie też zostały zapoczątkowane du­

, te zfoMcowe wycieczki ludu polskiego ze Śląaka

do Krakowa. Jubilatka należała wówczas do głó­
wnych organizatorek tych wycieczek.

Cała ta praca społeczna i polityczna ściągnę­
ła na Helenę Sołtysową wiele przykrych szykan
ze strony władz niem.eckich Dom jej był pod
stałą obserwacją, a rewizje były niemal codz:en­
nym zjawiskiem. Sypały się też obficie kary ad­
m:n:Ptracvjno- p'>ni cżne

W roku 1904 mąż Heleny w drodze do War­
szawy, dokąd jechał w sprawach organizacyj­
nych i politycznych — „nadany" przez Prusa­
ków, — został aresztowany i osadzony w cyta­
deli, skąd zwolniony za kaucją, celem udania się
na proces „Eków" śląskich, zbiegł przez zielo­
ną granicę do Lwowa, gdzie osiedla się z ro­
dzina na stałe (wiosna 1905 r).

Helena Sołtysowa od pierwszego niemal dnia
przyjazdu do Lwowa staje do intensywnej pracy
społecznej. Pracuje w Kole Pań, Towarzystwie
Szkoły Ludowej, z ramienia którego jeździ stale
z odczytami po Małopolsce Wschodniej oraz w
Towarzystwie Równouprawnieni* Kobiet.

W początkach swego pobytu w* Lwowie pra­
cuje jako felietonistka w „Słowie Polskim",
gdzie pisze głównie na tematy śląskie, które też
porusza w licznych odczytach, wygłaszanych
podówczas we Lwowie. Pisuje również w wy­
dawanym we Lwowie piśmie dla dzieci „Mały
Światek", w którym drukuje powieść dla mło­
dzieży p. t . „Na starej Piastów ziemi" (z życia
górników polskich).

Wybuch wojny rozbija dom. Mąż i trzech sy­
nów poszło do Legionów, sama zaś z córką o­
sisda na okres inwazji w Krakowie, gdzie znów
rzuca sie w wir pracy społecznej (Liga Kobiet,
współpracująca z Legionami).

Po odbiciu Lv owa wraca do siebie i konty­
nuuje swą pracę w Lidze Kobiet i Komitecie
Pomocy Legionowej (zasiada w zarządzie). Dru­
kuje szereg artykułów wspomnień legionowych
w „Gazecie Porannej", później w „Kurierze
Lwowskim". W okresie uwięzienia legionistów
przez Austriaków w Huszcie — staje się jednym
z łączników między Lwowem a uwięzionymi,
wożąc do nich tajne pisms, instrukcja, raporty i
pieniądze. W okresie ryt* w lwowskich pismach

drukuje artykuły, wzywając w nich społeczeń­
stwo do niesienia pomocy uvięzionym legioni­
stom. Dom Jej wówczas we Lwowie stal si«
schronieniem wielu legionistów, uciekających
przed więzieniem — do czasu uzyskania dla nich
n.elegalnych dokumentów i wyekspediowania leli
dalej.

Listopad 1918 zastaje Helenę Sołtysową r
córką i dwoma synami we Lwowie. Synowie od
pierwszego dnia biorą udział w walce. Matka,
mieszkająca w domu, leżącym między liniami —
siedzi odcięta. Tylkc nocami czasem któryś z
synów z kolegami wpada ogrzać się „na herba­
tę". Przez cały okres walki o Lwów czynna
była wraz z córką w pomocniczej służbie woj­
skowej (schroniska, s- .pitale. herbaciarnie itp 1

W 1919 roku, gdy zaczyna się walka o Śląsk,
należy do tych, którzy we Lwowie organizują
pomoc dla Śląska, wygłasza szereg odczytów I
Śląsku, pisuje, gdzie tylko można. Siedzi sam •
gdyż już od początku 1920 roku na Śląsk wracają.
mąż i urodzone tu dzieci (trzech synów i córka),
które biorą tu udział w pracy plebiscytowej
wojskowej.

60-letnia wówczas Helena Sołtysowa porzu­

ca Lwów, przyjeżdża na Śląsk •*. kilka ostatnich
tygodni przed głosowaniem. Jeździ po wiecach,
agituje i pisze.

Zmęczona tak pełnym nfi?mego truda ly"
cł m wycofuje się z pracy intensywniejszej —
służy tylko piórem („Kurier Lwowski"). W rok"
1931 wraca ponownie na Śląsk i osiada tu przv

synu — Miłoszu. Wiek nie pozwala już na if
intensywniejszą pracę społeczną — nie dopisuj
siły friyczne. Żywy umysł nie pozwala jednak
niestrudzonej bojowniczec i sprawę polską z*'|
sklepić się w ścianach dom.. Wraca do pióra
zamieszczając w „Polsce Zachodniej" felietony.
w których Czytelnicy nasi mieli już sposobność
poznać przebijającą sie z* słów Heleny Sołty­
sowej Jej wielkie umiłowanie Śląska I jego lud«

Redakcja nasza składa zasłużonej JubilatC
najszczersze życzenia długich jeszcze lat zyci»
i czerstwego zdr wis oraz radości i pogody do
cha. „Ad multo* asoosJ"
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PRODUKCJA HUT POLSKICH.
Z każdym rokiem wzrasta produkcja pol­

tkiek hut żelaznych. Produkcja stalowni
tt/rosła w roku ubiegłym o 6,7°&. walcowni
o 9,5?2 w wielkich piecach o prawie jedną
p ątą Nieznacznie spadla jedynie wytwór­
czość ruralni Podobnie zwiększyła się pro­
dukcja rud oraz produkcia koksu na cele
hutnicze. W porównaniu do roku 1936 pro­
dukcja rud zwiększyła si< o 173.500, pro­
dukcia koksu dla celów hutnicz. o 157.400.
Snadł natomiast przywóz złomu o 84.300,
choŁ nadal wzrasta przywóz rud zza gra­

AMERYKA RÓWNIEŻ PRZYSTĘPUJE
PO UKŁADU HANDLOWEGO Z POLSKA

Niemieckie i amerykańskie oficjalne żró­
r!>a informacyine donosz , że wkrótce roz­
począć się ma ą w Warszawie amerykansko­
pulskie rokowania o zawarcie układu han­
dlowego. Na tle odbywających się rokowań

lsko-angielskich informacja ta wywołuje
poza niemieckiej prasie światowej bardzo

dodatnie horoskopy dla Polski.
MAŁE OBROTY W SKLEPACH

ŻYDOWSKICH.
W związku ze zbliżającymi się świętami
:!kanocnymi. kupcy żydowscy narzekają
pikietowanie przez członków organiza­
nacjonalistycznych polskich swych skle­

pów. Pikietowanie to bowiem daje się po­
BOt mocno we znaki kupcom żydowskim W
vw,niku tej akcji pikietowej obroty w skle­
pach żydowskich znacznie zmalały.

DLACZEGO APARATY RADIOWE
NIE TANIEJĄ.

Według ostatnich danych, na 28 lutego
V liczyła Francja 4 887.684 zarejestrowa­
nych radiosłuchaczy, co stanowi przyrost
0 77 000 w ciągu miesiąca.

Zaznaczyć w związku z tym należy, że
.- "akomity rozwój radiofonizacji Francji u­
B iżliwiony jest dzięki taniości sprzętu. Na
­\nku tamtejszym aparaty 7-lampowe sprze­

iwanc są po ok. 750 franków co odpowia­
ća 105 złotych.

Tymczasem w Polsce wskutek monopo­
'isHcznego dyktanda Philipsa, przyzwoity
•iparat kosztuje od 300 do 700 złotych.

Zagraniczna
SPADEK WSKAŹNIKA CEN ŚWIATO­

WYCH.
Według źródeł niemieckich wskaźnik cen

In atowych artykułów żywnościowych i su­
rowców, obliczany w markach niemieckich
*\ nosił w styczniu 1939 r. — 3 6 .7, jeśli przy­

bić za 100, przeciętne ceny z lat 1925—29.
Wskaźnik cen surowców włókienniczych
w\ niósł tylko 24,4, kauczuku również 24,4
skór surowych — 29,2, natomiast żelaza i
stali — 80.2, a węgla 61.3.

UKŁAD HANDLÓW CHIŃSKO­
NIEMIECKI.

Donoszą z Berlina, że między Rzeszą
Nemiecką a centralnym rządem Chin, któ­
rego siedzibą jest obecnie Tszunking, za­
warty został układ, przewidujący wymianę
towarową w wysokości 10 rrilionów juanów,
t; około 10 milionów złotych miesięcznie.

Chiny dostarczać będą Niemcom przewa­
biią rud żelaznych i innych, a Rzesza sprze­
dawać będzie Chinom gotowe wyroby prze­
mysłowe.

Sytuacja hutnictwa żelaznego
na tle gospodarki światowej

W dniu 3 bm. odbyło się w Katowicach
Zgromadzenie Spólników Syndykatu Pol­
skich Hut Żelaznych, na którym generalny
dyrektor tej instytucji b min Bolesław Gro­
dziecki prjedłożył uczestnikom sprawozda­
nie ze zbytu żelaza walcowanego w Polsce
w r. 1938 Interesujące spostrzeżenia na te­
mat tak aktualny, jakim jest sytuacja hutni­
ctwa żelaznego, przytaczamy w obszernym
streszczeniu;

Zasadniczą cechą gospodarki światowej
w roku 1938 stanowiła niejednolitość ten­
dencji w obrębie poszczególnych państw, w
związku z czym w gospodarczej ocenie sy­
tuacji świata w tym okresie szczególnie tru­
dno jest p rzeprow adzić podzi ał pomiędzy
wynikami, stanowiącymi wypadkową czyn­
ni ków koni unktur alnych, a osiągnięciami
zawisłymi głównie od momentów natury po­
litycznej.

Na odcinku przemysłowym największą
prężność rozwoiową wykazały w r 1938
Niemcy, Włochy utrzymały stan zatrudnie­
nia przemysłu na poziomic, nieznacznie niż­
szym od r. 1937. natomiast produkcia prze­
mysłowa pozostałych państw do niedawna
w tym zakresie przodujących zdecydowanie
spadła, zwłaszcza w Stanach Zjednoczonych
Am. Płn.

Wyraźne pogorszenie nastąpiło w minio­
nym roku w dziedzinie m ię dzyn arodowych
obrotów płodami rolnymi i artykułami ho­
dowl anymi.

W zakresie gospodarki finansowej, pod­
legającej nadal w wielu państwach rygorom
ograniczeń dewizowych, na uwagę zasługu­
je wzrost tezauryzŁcji złota oraz ucieczka
kapitałów do Stanów Zjednoczonych.

Wskaźniki wytwórczoś;i przemysłowej
w r. 1938 zyskują właściwy wyraz dopiero
wówczas, jeśeli się weźmie pod uwagę pro­

78,7"i t. zn. 7400 mil. p­zypadło na 7 mo­
carstw, które przed 10 laty wydały łącznie
na cele wojskowe tylko 2800 mil doi. Z o­
gólnej sumy na państwa europejskie przy­

padało w r. 1938 — 72,3".:. tzn 6800 mil. doi.
Z przytoczonych lieb oświetlających

tylko fragmentarycznie i bez wątpienia nie­
ściśle wydatki na zbrojenia, widać, jak po­
tężnym motorem są one w dziedzinie współ­
czesnej gospodarki. W ramach poszczegól­
nych państw odgrywają zbrojenia bez po­
równania większą, aniżeli da się to ocenić
rolę w skali światowej, jednakże i w tvm
zakresie pociągają za so>ą wyraźne skutki
gospod arc ze.

W r. 1938 ceny surowców spadły. Naj­
poważniejsza depresia wystąpiła w zakresie
płodów rolnych, jednakże i artykuły prze­
mysłowe wykazywały raczej tendencię zniż­
kową Ponieważ na kształtowanie się prze­
ciętnego poziomi, cen w r. 1937 odziałały w
decydu;ącej mierze notownnia z okresu
wiosennego boomu (sztuczne podwyższanie
kursów giełdowych) który ostatecznie za­
nikł dopiero pod koniec pierwszej połowy
r 1937. przeto notowania surowców prze­
mysłowych w r. 1938 — biorąc pod uwagę
wybitną niejednolitość tendencji w tym za­
kresie w poszczególnych kraiach — ujaw­
niała wyraźny wpływ akcji zbrojeń

Na tle ogólnego pogorszenia w\stąpił ze
szczególną siłą wzrost wytwórczości hutni­
czej Niemiec, Włoch i Rosji Sowieckiej
Wzrosła także wytwórczo^ hut polskich

Pod wpływem licznych utrudnień w za­
kresie zbytu zagranicznego uiawniła się w
r 1938 dążność do zacieśniania więzów or­
ganizacyjnych eksporterów *elaza w ramach
m i ędzyna rodowy ch porozumień.

W czerwcu r 1938 nastąpiło przedłuże­
nie umów Międzynarodowego Karteln Eks­

blem zbrojeń, który w minionym roku wy­
wierał decydujący wpływ na sytuacię go­
spodarczą poszczególnych państw Problem
ten istniał wprawdzie i w latach poprzed­
nich, jednakże obok zbrojeń występował
szereg innych czynników powodujących
wznoszenie się fali koniunkturalnej. W r
1938 czynniki te znacznie osłabły, nastąpi­
ło załamanie i na tvm właśnie tle ogólnej re­
cesji — rola zbrojeń zarysowała się szcze­
gólnie ostro.

Warto przytoczyć, iż według rocznika
wojskowego Ligi Narodów s-ima wydatków
preliminowanych ni. ten cci w r 1938 przez
64 kraje wynosiła 9400 mil dawnych dola­
rów w złocie, co odpowiada 604 miliardom
franków francuskich W r. 1937 suma ta o­
kreślona była na 8 miliardów dawnych do­
larów, wzrost zatem wynosi 1400 mil doi
wzgl. 17,5?«i. Podkreślić w\pada, iż z przy­

toczonej sumy 9400 mil doi. dawnych, wzgl

portu Stali (E. I . A .) na okres do końca r.
1940

W związku ze zmianami terytorialnymi
w Europie Środkowej, w następstwie któ­
rych uległ zmianie układ sił na międzynaro­
dowym rynku żelaza wyłoniły się nowe pro­
blemy w zakresie uregulowania kwot wy­
wozowych Polski. Niemiec i Czecho-Słowa­
cjicii. Rozwiązanie tych problemów bvło
przedmiotem obrad zarządu kartelu oraz
specjalnie w tym celu wyłonionej komisji,
jednakże do końca okresu sprawozdawcze­
go do ostateczntgo uregulowania kwestyj
spornych nie doszło

Z dniem 1 kwietnia r. 1938 rozpoczęło
działalność nawiązane ponownie porozumie­
nie eksporterów rur. Porozumienie to obję­
ło uczestników dawnego N ędzynarodowe­
go Kartelu, dając podstawę do prowadzenia
dalszych rokowań, mających na celu pełną
restytucję kartelu.

Reasumując stwierdzić wypada, iż wy­
niki osiągnięte w r. 1938 uzasadniają całko­
wicie pogląd że rozbudowa hutnictwa że­
laznego w ramach poszczególnych państw
winna postępować w miarę, wzrastania
chłonności rynków wewnętrznych, przy za­
chowaniu zdrowej proportri pomiędzy zby­
tem krajowym a eksportem, podlegającym
gwałtownym i nader trudnym ilo przewidze­
nia zmianom.

W sprawozdaniu za r. 1937 dał Syndykat
wyraz przeświadczeniu, że ..wyjście ze sta­
nu biernego oczekiwania na automatyczns
lozwój procesów gospodarczych stanowi w
znacznej mierze rękojmię iż przy trwałym
i na dalszą metę obliczonym wysiłku, go­
spodarka polska zdoła uchronić się. a w
każdym razie znacznie opóźnić i osłabić
skutki zbliżającej się w skali światowej no­
wej depresji gospodarczej".

Przebieg wydarzeń minionego roku po
twierdził słuszność tego poglądu, o ile bo­
wiem na arenie świata dało się zaobserwo­
wać wyraźnie wystąpienie sygnałów, zwia
stujących pogorszenie, o tyle gospodarka
polska kształtowała się na ogól pomyślnie
w wielu dziedzinach wykazując wvniki, w\­
kraczaiace ponad poziom, osiągnięty w r.
1937 Objaw ten zasługuic na specialne pod
kreślenie, zwłaszcza jeśli się zważy, że rok
miniony stanowił okres, obfitujący w wy­
darzenia doniosłej wagi w dziedzinie poli­
tycznej, co siłą rzeczy nie pizyczynia się do
stworzenia atmor.fery spokotu, tak bardzo
wskazanej w okresie wzmożonych wysiłków
nad przebudową wadliwej struktury gospo­
darczei kraiu.

Ogólnie biorąc rok 1938 stanowił dla go­
spodarki polskiet okres wytężonych wysił­
ków nad utrzymaniem dorobku, osiągnięte­
go w latach poprzednich, przy równoczes­
nym krystalizowaniu się idei, wytyczają­
cych przyszłe drogi rozwojowe gospodarki
polskiej. W geopolitycznej sytuacji Polski,
w której wszelkie poczynania gospodarcze
muszą bvć podejmowane z uwzględnieniem
Dotrzeb obronnych nie są to problemy ła­
twe. tvm więcei należy przeto podkreślić, i*
osiągnięte wyniki stanowią bardzo poważny
etap na żmudnej drodze do przebudowy go­
spod arcz ej kraju (C. d. n.)

Wiadomości
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PRZEDŚWIĄTECZNE GODZINY
URZĘDOWANIA.

W wielki piątek, dnia 7 kwietnia br. biu­
ra Izby Przem -Handlowej bęaą otwarte do
godz. 13, w wielką sobotę do godz. 12. Nor­
malne urzędowanie po świętach rozpocznie
się we wtorek, dnia 11 kwietnia o godz. 8
fano.

PODANIA O POZWOLENIE PRZYWOZU.
Izba Przem -Handlowa oocaje do wiado­

mości importerów że podania o pozwolenie
Przywozu towarów reglamentowanych na
maj — czerwiec ze wszystkich krajów nale­
ży składać w biurze Izby najpóźniej do dnia
23 bm

Zapotrzebowania nie poparte złożonymi
we właściwym tei.ninie podaniami będą mo­
gły być uwzględnione jedynie z rezerw.

RODZICE POLSCY!
Nadawajcie swym dzidom imiona pol

skie, słowiańskie i ogólno-chrześct­
jańskic, a nie niemieckie!

•I rozrachunku (nazwa wydawnictwa)
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DzIrnniK foliKn-io Zaitfbia W«glaw»«a
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Opony suną. miękko po asfalcie. Inspek­
tor Żbik pali W milczeniu. Dojeżdżała,
hamulec. Twarz Więcka Znak. aby zbli­
żył sie­

— Raport.
— Panie inspektorze, wywiadowca

Więcek melduje, że nic nowego me na­
szło. Nie pozwoliłem nikomu wyjść. Fe­
rajna wścieka sic — ale ja przecież nie
miałem zmianv rozkazu.

— Psiakrew, zupełnie zapomniałem­
Zresztą, może i lepiej, że tak się stało.— Wiadomo. Dziś i tak niedziela­
Mogą pos:cdzieć.

— Niedziela — westchnął Żbik. —
Dzień odpoczynku, prawda? No. pilnuj­
cie dalej. Te same instrukcje.

Widna klatka schodowa. Adam B;l­
lewski postępuje wolno za inspektorem..
7i którymi z tych drzwi kryje się mor­
derca. I jaki?... Muszę przestać o tym
myśleć­

Drzwi do mieszkania Baleya otwo­
rzyła im pielęgniarka. Aspirant zauwa­
żył, że ma ona mądre, wesołe oczy. U­
smiechnął sjc do niej i na chwile zapom­
niał o Asie Pfk. Reżyser leżał na tap­

czanie. Był w bonjource i flanelowych
spodn

'ach. Na widok wchodzących, zer­
wał się — jednak natychmiast z jękiem
opadł na poduszki.

— Dobrze, że panowie są. To skan­
dal.­

Trzymał w ręku list Koperta leżała
na stoljku obok.— Zaraz... Proszę nic denerwować
się, mistrzu. Nie możemy zabronić Aso­
wi Pik pisać listy, póki nie wiemy, kto
to jest, póki go nie aresztujemy.

— Ale on chce mnie zabić­
— Jeżeli będzie działał tak mądrze.

Jak dotychczas — to trudna będzie z nim;
sprawa — rzekł Bernard Żbk otwarcie.

— Pan żartuje w takiej chwili­..
— Mówię poważnie. As Pik jest ple- '

kielnie sprytny.
— Nie rozumiem, w jaki sposób on

mógł nadać ten Ijst — wtrącił aspirant.
Zapanowało milczenie, przerwane

przez ukazanie się pielęgniarki, która aJ
znajmiła:

— Szofer zajechał, panie Balev.— Ach, Nagg. On zwykle o tej porze
przyjeżdża po mnie. aby mnie zawieźć
do teatru. Niech mu pani łaskawie po-i

wie, że ja jestem chory. Niech wraca
do garażu.. Do licha... kto mnie dziś za­
stąpi na przedstawieniu.

Pielęgniarka oddaliła się cicho.
— I kto zastąpi Franciszkę Dembcką

— zauważył Żbik chłodno.
Armand Baley zachmurzył się.
— Przepraszam, inspektorze. Głowa

mnje boli jak świder, mam gorączkę... I
ta groźba, ten list... Można oszaleć. Czy­

tałem dodatek nadzwyczajny i nic nic
rozumiem. Przecież morderca powin:en
wciąż przebywać w tym domu, w je­
dnym z siedmiu mieszkań.

— I przebywa — oświadczył Ber­
nard Żbik twardo. — Dlatego chcę pa­
nu coś zaproponować, panie Baley. Lecz

I przedtem jedno pytanie: czemu pan za­
jtaił przede mną fakt. że Jadwiga Ałtaj­
; ska bywała u pana w mieszkaniu.

— Jestem gentlemanem., i nazwisko
i kobiety...

— Tak też przypuszczałem. A teraz

— Słucham. Och. ta głowa!.­
— Czy pan, w czasie wczorajszego

napadu, nie mógł rozpoznać Asa Pik To
wyjaśniło by otrzymanie tego listu i
groźbę zabójstwa. Kowalewski. Poręb­
ska i Dcmbicka zginęły, ponieważ bvły
na terenie zbrodni w czasie jej dokona­
nia i mogły widzieć, jak As Pik zabił
Lindego. Jeżeli pan wczoraj mógł gc
zauważyć lub zapamiętać po jakimś
szczególe w czasie napadu na pana — to
ostatnia groźba zabójstwa będzie uzasa­

wdowę, której mąż zmarł niedawno.
Co zaś do Asa Pik — me. wczoraj w
czasie napadu nie mogłem go w dzeć
Mówiłem panu przecież — odsunąłen
zatrzask, ktoś pchnął drzwi do we­
wnątrz, upadłem, potem nacisk na p\c-\
i strzał jak już teraz wiem...— Wierzę panu Zatem — Żbik urwał
na chwilę — mam tak; pomysł: As P
chce pana zabić, może dlatego, rź przv.
puszcza, że pan go wczoraj zau\vaź\l w
czasie napadu. Morderca przebywa w

dniona. PowtaTzam ten szczegół umyśl- lym domu. co do tego nie mam wątpi ­
nie. gdyż chcę. aby pan mnie dobrze pości. A jeżeli nawet mylę się. to o­
zrozumiał. Zresztą, powiem otwarcie.­iczekuję, że on dziś wieczorem spróbuje
czy pan nie ma powodów do ukry warna t! os ,ac' sie tu­ Musimy na razie abstr..­
IWOfdi podejrzeń co do osoby Asa P<k, hować od sprawy zamordowania Dem­
tak jak doktór Skotowski? Bo raz Ju* hekiej — łamańce myślowe do niczego
nie powiedział mi pan całej prawdy, w ne doprowadzą Otóż ja mam zarm.ir
sprawie Ałtajskiej...

Reżyser skinął głową na znak zrozu­
mienia.

— To było co innego. GcntleTa:i
proszę mnie wysłuchać, nie przerywa niechętnie zdradza nazwisko swej sym­.kę 'zaD1^ Dana —a wtedy...
jąc mi. I jeszcze jedno pytanie: i patii, szczególnie wtedv. gdy chodź" Ol —Jakto­ Ba,cy zbladł.

zgromadzić dziś wieczorem wszystkcli
podejrzanych, dajmy na to w mieszka­
niu Lindego. Pan też przyjdzie. As P;k
będzie usiłował wykonać swą pogróż<

Kącik dla dzieci
Hala gosposia"

Wszystko się do niej śmieje i mały Jaś* I za przyniesienie rzeczy, lecz nigdy nie po­
: Zosieńka. Nawet kwiaty, które w okien- '• myśli o tym, żeby kupić za to tylko sobie
ku stoją kochają małą gosposię. Zaś gospo- ' ­

Agatka, dziewczynka jeszcze mała, jest
duszą prawdziwą miłego domku. Gdy ma­
musia biega do szycia, gdy tatuś — kon­
duktor icździ pociągiem z Katowic do War­
szawy, to co robi Agatka? Raniuteńko sko­
ro oczka otworzy, ubiera się i pomaga ma­
musi przygotować śniadanie. Zawsze idzie
z koszykiem po chleb i bulki, myje Jasia
i Zosię, smaruje im kromki chleba i nalewa
w garnuszki mleka.

A potem biegnie do szkoły. Mimo co­
czientiych zajęć porannych nie było jesz­
cze wypadku, żeby Agatka spóźniła się do
s/koly. Czy wiecie dlaczego? Bo Agatka
zawsze wieczorem przygotowuje wszystkie
potrzebne książki i rzeczy i nigdy niczego
tano nie szuka.

Po skończonych lekcjach Agatka bie­
gnie do domu trzeba przecież obiad ugo­
tować, albo pomóc mamusi, jeśli szyje w
domu. Często się zdarza, że Agatka musi
odnieść gotową robotę, ale zawsze czyni
to chętnie. Czasami dostanie parę groszy j

ukierków czy ciastko. Czasem kupuje
młodszemu rodzeństwu, ale naiczęściei od­
caje pieniądze mamusi. Mama nie chce
przyjąć, więc Agatka chowa wszystko do
skarbonki. Jest oszczędną dziewczynką, i
fcdy trzeba ołówka czy zeszytu, to może
kupić już za własne pieniądze. Teraz Agat­
ka usłyszała, że wszyscy, cała PoWka, dają
pieniądze na broń dla żołnierzy i na nowe
samoloty. Agatka nie namyśla się wcale,
nesie wszystkie pieniądze do Pocztowej
Kasy Oszczędności i prosi urzędnika zapi­
sującego składki na ..Pohkie skrzydła",by
y.ziąl całą skarbonkę. Myślę, że wiele dzieci
DĆ^dzie za przykładem małej gosposi, bo

Więc ja
mam być przynętą...

— Nie berzmy tego dosłownie. Ja i
aspirant oraz wyw adowcv — będziemy
r.a miejscu Za najmniejszym podejrzą
nym ruchem As Pik padnie z mojej rę­ki.­

— Czy oni zechcą przyjść, Bernar­
dzie.

— Już ja ich tak poproszę, że ml nie
odmówią. Wszyscy są poszlakowa™ :
om to rozumieją Odmowa byłaby po­
dejrzana... Chodzi o to, czy pan Baley
czuje się na siłacii.,— Ten szum w uszach jest wpraw­
dzie okropny — mam jednak wrażenie,
że będę mógł zeiić te trzy piętra.

— Rozumiem te słowa jako wyraża­
nie zgody na mój plan. Wobec tego nie
będziemy tracić czasu. Trzeba zawiado­
mić pozostałych. Na razie niech pan n:s
żywi żadnych obaw. Ja tu jestem i czu

'

wam.
Obaj detektywi wstali. Bernard Żbik

pożegnał reżysera mocnym uściskiem
dłoni i wyszedł z mieszkania w towa­wszyscy pragniemy, by nasza Ojczyzna by­

ła potężna i silna, a jej potęgą i siłą jest pol­ rzystwie aspiranta. Inspektor nie robił
iki żołnierz bromący nasze,

' z.emi. długich ceregieli. Zadzwonił do miesz­
Tatus i mamusia cieszą się, ze mają ta- '

ka dobrą córeczkę. Tatuś, patrząc na Agat­
kę, zawsze powtarza- Moja mała gosposia
jest szczęściem mego życia. Prawda, jak
przyjemnie słyszeć taką pochwałę!

J»tjdM
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kania Ałtajskiej, kazał zaprowadzić się
do niej:

— Dobry wieczór. Za godzinę będz c
pani łaskawa zejść na parter do miesz­
kania Nr 2 do mieszkania zamordowa­
nego adwokata Lindego. Odbędzie *ię

ftam wizja lokalna i pani stawiennictwo
jest obowiązkowe. To wszystko.

Skinął głową i wyszedł.
Takie same ..rozkazy"

otrzymali po­
zostali lokatorzy i przyjęli je w milcze­
niu. Jeden doktór Skotowski, usłyszaw­
szy te dyspozycje, spojrzał uważnie na
nspektora Żbka i rzekł wolno:

— To będzie e — moc — jo—nu —

ją—ce.~
XXII.

ZE STANOWISKA SPRAWIE­
DLIWOŚCI ABSOLUTNEJ...

Skotowski miał rację. Emocja czai­
ła się w powietrzu, gdy sześć osób za­
siadło przy dużym stole w salonie za­
mordowanego adwokata. Drzwi do ga­
binetu, w którym dokonano pierwszej
bród ni były otwarte — niby milczące
skarżenie — i widać było przez nie

część biurka, fotel i okno. wychodzące
na ogród. Dochodziły stamtąd nigdy me
ustające w Lechowie odgłosy stacji prze
ładunkowej... (Ciąg dalszy nastąp )



[ ZHUTiKOPALŃ
Czwartek, dnia 6 kwietnia 1939 r.

Uchwały górników kopalń Łagiewniki i Waleska
W końcu marca odbyło się w Łagiewni­

kach zebranie załogowe robotników miej­
acowej kopalni „Łagiewniki", na którym
członkowie rady złożyli sprawozdanie z
przeprowadzonei w generalnej dyrekcji
Wspólnoty Interesów konferencji w apra­
wach spółdzielczych. Z kolei omówiono
sprawy zawodowe i inwalidzkie W wyniku
przeprowadzonej dyskusji za'oga uchwaliła
rezolucję, w której domaga się zmiany sta­
tutu emerytalnego Spółki Brackiej w kie-!
runku, by robotnik po ukończeniu 55 lat
mógł otrzymać pełną emeryturę, dalej by zo- I
stały podwyższone rentv inwalidom wypad- '
kowym. wreszcie zebrani domagają się prze- j
jęcia leczenia chorób zakaźnych członków I
rodzin będących członkanr Kasy Chorych '
Spółki Brackiei przez szpitale Spółki Pier­
wsze żądanie motywowane jest konieczno­
ścią dopuszczenia młode' generacji robotni­
ków do pracy, a drugie dwa koniecznością
poanieszenia z pomocą rodzinom renc;stów
> odciążeniem budżetów górniczych od wy­

datków przy chorobach zakaźnych członków
rodrin

Rada robotnicza kop ..Waleska" w Ła­
riskach Średnich rozpatrywała na ostatnim
łwym posiedzeniu sytuacię robotników wy­

nikłą z ostatniego układu zbiorowego. U­
znano, że układ zbiorowy ', tabela płac w
niektórych punktach nie uwzględnia należy­
cie sytuacji zarobkowej n;ektórych katego­
rii pracowników kopalni Sprawą tą posta­
nowiono zanteresować zwią;.ki zawodowe
Ponadto rada postanowiła zażądać — znie­
sienia turnusu na kopalni, lako nieuzasad­
nionego, bowiem na każdym miejscu kopa'ni
da;e się odczuw-c brak rąk do pracy i re­
gularnej wypłaty zarobków Wreszcie rada
robotnicza zada zniesienia craktyk kasowa­
nia wozów Robotnicy kopalni stara;ą się I
sami o czystość wydajności Kasowanie ró-1
wnoczesne wozów i nakładanie grzywien I
pieniężnych jest zatem pedwóiną karą i nie­

Zamknięcie kursów oświatowych
2 kwietnia zamknięte zostały kursy o­

światowe dla członków 6 oddziałów ZPZZ,
w okręgu Chwalowice Kursy trwały cały |
tydzień przy przeciętnej dziennej frekwen- '
cii 70 członków, co świadczy o dużym za­
interesowaniu wykładami Tematy, jak po- j
ru szen ie zagadnień robot nic zych, so cjal nych |
i zawodowych znalazły zrozumiałe uznanie
przy czym sami kursiści stwierdzili, że ta
impreza oświatowa stanowi dla nich praw­
dziwą korzyść. Wykładowcami byli sekre- j
tarze okręgowi pp. mgr Mrowieć i Brzu- '
szczak z Rybnika. Jak się dowiadujemy po­
dobne kursy zostaną w najbliższym czasie
urządzone w dalszych 9 miejscowościach po­
wiatu rybnickiego.

zasłużenie krzywazi robotnków Ponieważ I dały rezultatów i tą sprawą postanowiono
interwencje rady w powyższej sprawie nie [ zainteresować związki zawodowe.

3 proc. podwyżka płac dla pracowników umysłowych
w przemyśle zostanie zatwierdzona

Chorzów, 5 kwietnia.
Jak już informowaliśmy Komisja Poj>d­

nawcza i Arbitrażowa w Chorzowie przyznała
pracownikom umysłowym górnośląskiego prze
mysłu pórniczc-hutniczeKo orzeczeniem z dn
13 marca 1939 r podwyżkę płac taryfowych
tych pracowników umysłowych, począwszy
od 1 lutego 1939 r. w wysokości 3 proc Po­
nieważ pracodawcy orzerzen'a tego nie przy­

jęli sprawa skierowana została do zatwierdze­
nia Min. Opieki Społecznej.

W dniu 3 kwietnia br przeprowadzMl in­
terwencję w Min. Opieki Społecznej pp. wice­

prezes PZP Klemens Zawieza i sekretarz ge­
neralny Unii Zw. Zaw Prac. Umysł. Stefan
Gacki W toku konferencji, odbvtej z dyr de­
partamentu — głównym inspektorem pracy
p. Marianem Klottem i nacz. Wydziału p.
Wróblewskim delegacja otrzymała zapewnie­
nie, iż M nister Opieki Społecznej jeszcze
przed świtami Wielkiej Nocy podpisze roz­
porządzenie o nadaniu mocv obowiązującej
wspomnianemu orzeczeniu Komisji o 3 proc.
podwyżce plac.

Zatwardzenie przyznanej podwyżki uwa­
żamy jako konieczny nakaz chwili.

Polubownie załatwiony spór
Katowice, 5 kwietnia

Ostatnio w Katowicach w Komisji Po­
jednawczej i Arbitrażowej rozpatrywany był
spór o zarobki w hucie szkła w Siemiano­
wicach. Dawniejszą umowę dla robotników
tej huty zawarł klasowy zw;ązek Umowa
ta była niekorzystna zwłaszcza dla robot­
ników pobiera;ących tygodniowy zarobek i
opłacanych za godziny Starą umowę wy­

powiedziało Zjednoczenie Polskich Zw ąz­
ków Zawodowych Klasow, związek PPS —
nie chcąc dopuścić jako kontrahenta umo­
wy ZPZZ — skwapliwie podpisał nową u­
mowę. równie niekorzystna dla wspomnia­

nych kategoryi robotników W tej sytuacji
ZPZZ uczyniło wszystko, co było możliwe,
aby ten niekorzystny stan ponownie zmie­
nić Ma;ąc zorganizowanych w swych sze­
regach dwie trzecie załogi huty ZPZZ do­
prowadziło do tego. że sprawa znalazła się
przed Komisią Arbitrażową gdzie interesy
robotników hutv zastępował sekr okr gór­
ników ZPZZ Wincenty Leb;oda Na kom sji
doszło do polubownego załatwienia SDOTU
Mianowicie ZPZZ zostało kontrahentem u­
mowy iak również uległy poprawie zarob­
ki robotmków n-ektórych kategorii. Umowa
obowiązuje do 30 wrześni? br.

Robotnik niemiecki i czterolatka
Wśród ograniczeń wolność, pracy jaki n e-l

m.eck.e ustawodawstwo wprowadź lo w zwiąż'
ku z planem czteroleln m na p.erwszy plan '
wysuwa S:Q rozporządzenie o zabezp.eczenu I
sił roboczych dla robót o szczególnym znacze­
niu dla państwa. Rozporządzeń.e lo zoMalo
wywołane dotkliwym brak em wykwalifiko­
wanych pracowników w szrzególnośc: w za­
kresie robol budowlanych. Na podstawie prze­
pisów wymienionego rozporządzenia urzędy
pracy mają prawo zobowiązać każdego pra­
cownika do przepracowania przez okr<»ś'ony
przeciąg czasu przy robotach uznanych za
szczególnie ważne dla państwa Obów ązek
tej pracy jest więc wykonywań em «wojego
rodzaju służby na rzecz państwa. Rohotn k.
zobowiązany do udziału w takiej pracy mu­
si porzucić swoją dotychczasową pracę i sta­
wić się w określonym terminie I w określo­
nym miejscu do wyznaczonej roboty.

Wykonywanie tej służby jest zorgan zo­
wane w tak sposób aby wynikające z tego
koszty n.e ol - .ą żaly pracown ka. Otrzymuje
on pien.ądze. potrzebne na przejazd do »y­

tnarionego m ejsci pracy Praca |c»rt ar.Yha>
irradzana •redl uf stawek zbliżonych lo 'ła­
wek plac na rynku prywatnym Ważne jest.
że ItMttatt pracy rohotn ka MZWMCfO do
wykonania obowiązku w tvm zakresie, z do­
lyclicza-owym pracodawcą, pozostaje w za­
wieszeń u. tj.. że po odbyciu -łużlu robo'n k
mott wróc-ć do swojego dotychczasowego pra­
codawcy.

Jak wynika z obliczeń, ogłoszonych w
prasie n emieckiej. zmobil zowano w ten spo­
­Ab około pół m l.ona pracowników dla robót
— pos adających szczególne znaczenie dla
państwa.

Metalowcy ZPZZ na pożyczkę
4 kwietnia br. odbyło się zebranie człon­

ków oddziału 17 Polskiego Związku Meta­
IJWCÓW ZPZZ (Huta Piłsudsk:) w Chorzowie
na którym po zreferowaniu pożyczki pne­
ciwlotaiczcj przez prezesa oddziału p. J .
Małysza zebrani postanowili wziąć żywy u­
dział w pożyczce Poza tym zrezygnowali z
tegorocznej wycieczki, jaką oddział rok rocz
nie urządza d'a człenków i uchwalił' kwotę
200 zł, przeznaczoną na wycieczkę przeka­
zać na sprzęt przeciwlotniczy. Uchwałę tę
zebrani zakończyli apelem do bratnich od­
działów o pójście w ich ślady.

Zwiększenie zatrudnienia
W ubiegłym miesiącu dało się zauważyć

znaczne zwiększenie zatrudnienia. Zatrud­
nienie to przytem zwięktzy'o się nie tylko
w istniejących dotychczaa zakładach prze­
mysłowych, ale poza tym zostało utworzo­
nych azereg nowych placówek gospodar­
czych i uruchomionych Jawnych, od dłuż­
szego czasu nieprodukuiących. Wszystkie U
czynniki razem złożyły się na znaczne
zwiększenie zatrudnienia.

Wyborcze sukcesy górników
Z.P.Z.Z.

W wyborach do rady zakładowej na ko­
pali ..Kleofas' w Katowicach-Załężu lista
Polskiego Związku Górników ZPZZ uzyska­
ła pełny sukces, otrzymu.ąc nie tylko stan

j posiadania na kopalni, ale zdobywając nowe
j głosy W wyniku wyborów Usta wspomnia­
j na uzyskała pięć mandatów pełnych i jeden
uzupełniający lista ZZP Iwa mandaty i CZG
mandat uzupełna;ący.

Równeż wybory do rady zakładowej na
kooalni Ignacy'' w Niew;atomiu dały nowy
sukces Polskemu Związkowi Górników
ZPZZ. mianowic.e stan Dosiadania tego
związku w radzie zakładowej kopalni zwięk­
szył się o dwa mandaty w porównaniu z wy­

borami w roku ube«łym. Wynik wyborów
iest następuiący. ZZP 5 r-ndatów, Polski
Związek Górników ZPZZ 3 mandaty, Praca
Po'ska 1 mandat lru.e organizacje, jak RRU
i ZZZ bez mandatu

Komunikat
Sekretariaty główne Polskiego Związku

Metalowców i Polskiego Związku Górników
ZPZZ komunikują zarządom oddziałów i
członkom, że w okresie przedświątecznym,
biura związków czynne będą do godz. 12 w
południe w Wielki Piątek włącznie.

Również biura Okręgowej Rady Zawo­
dowej Zjednoczenia Polskich Związków Za­
wodowych w Katowicach przy ul. Francu­
skiej 4 czynne będą w okresie przedświą­
tecznym do godz. 12 w południe w Wielki
Piątek.
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Wreszcie pewnego dnia zobaczyliśmy

ląd. To już Azja. Przepłynęliśmy Cieśninę
Malajską i znaleźliśmy się na wodach mo­
r<u poludniowo-chińskiego. Teraz mieliś­
my przynajmniej coraz to nowe widoki.
1'rzemykaliimy się kolo małych wysepek,
n-ijaliśmy inne okręty. Do celu podróży
pozostało nam jeszcze najwyżej dwa dni.
Żołnierze nie mogli już doczekać się. —

Chcieli jak najprędzej zobaczyć Indochi­
By, dowiedzieć' się, jak jest naprawdę w
tym „raju", jak o Indochinach mówił ge­
rerał Rolet.

Wreszcie po .38 dniach podróży kapitan
oznajmi! nam, że za trzy godziny zawijamy
•0 Sajgonu. Oficerowie kazali żołnierzom
pakować się i szykować do drogi, a ja po­
­edlcm do mojej kabiny, aby uprzedzić
francuzkę o końcu podróży. Pomogłem
;ej zapakować wszystkie rzeczy i pożegna­
łem się z nią j z jej córeczką. Francuzka
wiekowała mi jeszcze raz gorąco za pomoc
I opiekę.

Wyszedłem na pokład, aby objąć ko­
mendę nad żołnierzami. Chłopcy byli już
potowi i prezentowali się wcale dobrzj w

nowych korkowych hełmach na głowach.
Na molo i i w całym porcie widać było
tłum ludzi, wojskowych i cywilów, kra­
jowców i Europejczyków. Założyli mostek
i żołnierze zaczęli schodzić na ziemię. Nie
zdążylj jeszcze wszyscy opuścić statku, gdy
przed molo zajechała limuzyna, z której
wybiegł szofer, mały czarny Francuz, i prze
pychając się przez tłum wbiegł na pokład.
Domyśliłem się, że to mąż mojej Francuzki.
Powitali się bardzo serdecznie, opowiadali
sobie jedno przez drugie szybko, jak by
wszystko natychmiast musieli sobie powie­
dzieć. Podeszli do mnie, Francuzka przed­
stawiła mi swojego męża, który dziękował
mi za pomoc okazaną jego żonie i prosił,
żebym ich w Sajgonie odwiedził.

W czasie, gdy nasz kapitan zał atwiał
formalności w biurze wojskowym, wokoło
naszych żołnierzy zrobiło się tłoczno. Pchali
tię różni gapie, narzucały się natarczywie

' Anamitki, które już tutaj przychodziły
. sprzedawać swoje wdzięki i szukać sobie
! mężów. Na migi rozmowa szła szybko. Nie' pozwalaliśmy żołnierzom rozmawiać z

; Anamitkami, ale zakazy nie pomagały,
i zwłaszcza, że kobiety wpychały się w sze­

tegi i nie pozwalały się usunąć. Jedna z nich
podeszła do mnie i powiada:

— Sierżancie, ja byłam dotąd żoną je­
dnego sierżanta Ale on w tych d*:Vh
wra ca do S:di-Be!-Abbes. Może by paii
cłu ial przyjść na jego micisce?

Wyrzuciłem kandydatkę nażonębz
itregieli. ale nie mogłem z wi/ystkimi za­
bić porządku. Czekaliśmy na orkiestrę,
która miała nas zaprowadzić do Koszar. Z
paradą i muzyką wprowadza się wojsko na
nowy teren działania. Przemaszerowaliśmy
przez miasto aż do dzielnicy europejskiej,
przedefilowaliśmy przed rezydentem Indo­
chin i musieliśmy po drodze odpowiadać
na pozdrowienia cywilów, przesyłających
nam z okien całusy i powitalne gesty rąk.
Przed koszarami czekali już na nas żołnie­
rze. Spotkałem znajomego kaprala i zapy­
tałem go, jak im się w Indochinach powo­
dzi. Odpowiedź zdumiała mnie. Kapral
powiedział:

— Zobaczycie, co się u nas dzieje. Żyć
— nie umierać w Indochinach. Żal mi opu­
ścić to wszystko!

Byłem zdumiony tym hymnem po­
chwalnym na cześć Indochfn, zwłaszcza, że
widziałem nieraz powracających stamtąd
żołnierzy, zrujnowanych zdrowotnie, opę­
tanych nieraz strasznym nałogiem, który
niejednego do śmierci lub wariactwa do­
prowadził.

— Ano, zobac zymy!

Dostaliśmy trzy dni wolnego na odpo­
czynek po trudach podróży i zapowie­
dziano nam, że po tym urlopie będziemy

rozdzieleni na poszczególne placówki.
Tymczasem pozwolono nam wychodzić do
miasta, z czego wszyscy legioniści gorliwie
korzystali. Wybrałem się również i ja, jak
zwykle ciekawy nowego miasta i nowych
ludzi. Ledwośmy przekroczyli bramę ko­
srar, obiegł nas tłum kobiet, na migi za­
chwalających nam swe wdzięki. Z trudem
wydostaliśmy się z tej opresji i poszliśmy
do miasta. Ruch na ulicach w dzielnicy
Europejskiej słaby, bo upał wypędza wszy­

stkich do zacienionych mieszkań. Raz po
raz tylko zauważyć można zręczne, małe
wózki anamickie, w których tak zwani
Pus-pus wożą Europejczyków. Ma Anami­
ta mały wózek na dwóch kółkach, z dwo­
ma dyszclkami, zaprzęga się do tych dy­
szclków i pędzi za kilka groszy przez słoń­
cem zalane ulice. Z początku nie mogłem się
przyzwyczaić do tego widoku. Nieraz na
wózku siedzj otyły, tłusty Europejczyk —
a mały, szczupły Anamita ciągnie go lek­
ko, jak by mu to nawet większego wysiłku
nie sprawiało. Gdy się jednak takiemu bie­
dnemu człowiekowi pociągowemu przy­

patrzyć z bliska, żal bierze.

Poszliśmy dalej, do dzielnicy anamic­
kie^. Tam ruch ogromny, krzyk, hałas,
ścisk i wzajemne popychanie się. Przyglą­
daliśmy się prymitywnym sklepom, a wła­
ściwie targowi na wolnym powietrzu. Ana­
mici ze wsi sprzedają najróżniejsze owoce
i zioła, których przywożą całe kosze. Bo­
gate Anamitki przyjeżdżają na targ, a pod­
czas gdy one Kupują, ich tragarz-woznica
odpoczywa trochę.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Tym razem Kraków

był lepszy
Na Kasprowym odbyły się zawody nar­

ciarskie w biegu zjazdowym między repre­
zentacje, Katowic i Krakowa Zwyciężył
Kraków Bief odbywał u.% na trasie FIS II

Drużyny obu miast stanowiły grupy po
12 lawadaiketi z których suma pierwszych
6 decydowała o wygranei zwycięstwo od­
niosla UTUZyua Krakowa zespołowo w cza­
liai ii m 57 sek Katowice uzyskały czas44•05tak

Indywidualnie u/yskano czasy nast.: 1)
Ehrlich M czas 5 26 |Mak,:ab.| 2) Bereza J

5 27 (AZS) 3) Łapiński C czas 5 2S
ITT\). ­i) Keller i' c/as 5-42 (Lefia). 5) Apol­
loIł c/as 55o|AZS),b)CuprysJ czas 556

PIĘCIU ZAWODNIKÓW NIEMIECKICH
W ZAKOPANEM.

Na nvedz\ naroeuwe zawody narciarskie
W Zakopanem, które odbędą się w czasie
lwiąt y\ :c'kanocn\ eh. ncn .ioi.ki zw iązeb

irakl Wytyła pięciu zawodników, wsrod
których jaal 2 skoczków i 3 zjazdowców S.|
la Weiler, Haslingcr (skoki) i oraz Getrein.
Krawat i Stafflcr (ziaadowcy]

ZNIŻKI TURYSTYCZNE NA KOLEJACH
WAŻNE OD 1 KWIETNIA

Kol

D leln:. już od I-go
Równocześnie i

v h na teranie K•i /

ISKN), 7) Rosner I. czas 5 58 (Makkafei), 8)
Sobota H czas 6 05 (SKN). 9) Michalik Z.
czas 6 t5 (AZS). 10) Wożniakiewicz T. czas
6 32 (AZS)

Bardzo dobre warunki śnieżne i słonecz­
na pogoda uświetniła całą imprezę ku ogól­
nemu zadowoleniu obu drużyn Organizacja
zawodów spoczywała w rękach zarządu
V krakow>k:ego Okręgu P. Z N Sędzio­
wali: dr S. Kowcmcki, Lipowczan, mi. R .
Abelles.

Sportowcy na F. O. N.
Zarząd T S. Orkan przeznaczył na za- kiego Komitetu Fund Obrony Narodówaj w

kupienie obligacu Pożyczki Obrony Prze "
ciw lotniczej sumę zł 300.

Na ostatnim posiedzeniu zarządu PZPN
postanowiono zakupić obligteje pożyczki
przeciwlotniczej na sumę 3000 zł.•

Zarząd Polonii sosnowieckiej złożył na
F O N sumę 50 złotych Jednocześnie pił­
karze Polonii zaapelowali do innych klubów
zagłębiowskich o składanie ofiar na ten cel.

Zarząd Śląskiego Towarzystwa Łyżwiar­
skiego przekazał do dyspozycji Wojewódz­

19 bramek strzelił Szyjok (Czarni)

PoI Inych meczach !>ta etrzeleowli.­ i. • uwzględnieniem gier pierw*
istępująco:

19 bramek: 5*1 ot Ernest (Czarni).
16 bramek: Ood (Śląsk),
13 bramek: Cebula (Śląsk),
11 bramek: 9 • •• '• lid rPogoń \
9 bramek: Grządziel (Dąb),
8 bramek: Piec 1. (Naprzód), Neuman (Li­

M M •; PoejoA).

4 międzynarodowe imprezy
sportowe akademików

Odbyte przed paroma dniami walne ze­
pranie central: AZS'ów ustaliło ternrnarz
ważniejszych akademicki.h zawodów w kra­
ju oraz ciekawszych spotkań naszej reprc­
zcntacii akademickiej z zespołami zagra­
nicznymi:

Terminy Botuieiny:Akademickie mistrzostw? Polski w szer­
rtrercc odbędą się W Krakowie 3 i 4 maia i

rą przcdstaw'cicli pięciu naszych o­
srodków akademickich: Krakowa, Poznania.
Lwowa, Warszawy i Wilna

TERMINARZ POLSKICH TENISISTÓW.
Noto emy pon.żej terminarz waiaiejazycb

imprez tenisowych w okresie kwietnia i ma­
ja br.:

28—30 bm. w Warszaw: mecz między­
państwowy Polska — Rumunia.

5—7 maia w Warszawie Polska — Ho­
landia o Puchar Davisa Jeśli w spotkaniu
tym zwycięży Polska, wówczas w dniach
19—21 ma a w Warszawie odbędzie się mecz
drugiej rundy o Puchar Davisa.

24—29 maia mistrzostwa Polski w Po­
znaniu w konkurencji krajowej.

2—4 czerwca Polska — Niemcy pań pra­
wdopodobnie w Katowica-h .

2—4 czerwca Pclska — Węgry o puchar
środkowo-europejski.

Akademickie mistrzostwa Polski w siat­
kówce i koszykówce odbędą się we Lwowie
10 i 11 czerwca.

W dniu 20 maia reprezentacja akademi­
ków polskich uda się na tournee zagranicę,
protfram którego jest następujący:22i23ma:a w Berlinie mecz lekkoatle­
tyczny Warszawa — Berlin.

W dnach 26—28 maja w Brukseli mecz
Polska ,— Belgia w wioślarstwie, pływaniu,
szermierce i waterpolo.

W dniach 2 i 3 czerwca mecz Włochy —
Polska w lekkoatletyce i w;oślarstwie.

Na światowych Igrzyskach akademi­
ckich jakie odbędą się w sierpniu prawdo­
podobnie w Wiedniu, startować będzie re­
n»ezentacia akademików polskich w skła­
dzie 86 osób w następujących dziedzinach
sportu: wioślarstwie, szermiirce. lekkoatle­
tyce pływaniu siatkówce, koszykówce i te­
nisie W skład ekipy weidą również panie.

7 bramek: Kala (Czarni), Ciaja (Ligo,­:ar
ka), Beriez 1 (Wawel), Hajduk (Concordia
Krzyezkiewicz (BBTS).

6 bramek: k ;*t (Dąb), Kalus (Naprzód),
Zur (PKS). Pytel (Czarni), Chlebek (Pogoń),
Buchał i (PKS).

5 bramek: Buczek. Robak (Chorzów V Tew
ber : Stanoweki (Naprzód), Matuszek i Mlecz­
ko (Dab). Za;ąr (PKS).

4 bramki: Keener i Dreszer (Dąb). Mon i­
nirc i Warzywoua (Wawel), Letnich (Polonia),
Smól (Śląsk), H/epuś (BBTS). Oawliczak (Po­
goń).

3 bramki: Drozdek i Smilowekl (Ligocian­
kn\ Spodzieia i Or'

k (Chorzów) Skowroński
(Dąb). Warmui I Nledurny (PKS) Kulau k
(Śląakl Gluack (Naprzód). Babuni (BBTS).

2 bramki: Kowalczyk i Rolnik (BBTS).
Cyganek (Wawel), Chmielewski (Ligocianka).
Dytko . Wichury (Dąb), Sitek i Szablick (Na­
przód), Trapanda i Smolin (Czarni). Laufer
(Chorzów), S/uster (PKS). Szaligiar (Concor­
dia). Bonner (Polonia).

1 bramka: Andre;. Kar^k. Macha P;er­
rhnła. Stelmach i Ja^kula (Chorzów). Franc,
Badasik i Beriss II (Wawel). Białas. Koster­
ka. Paluga (PKS). Nawara (BBTS). Dr/w^-a
i Su^zczyk (Dali). Piec II. Sobik. Woźniak i
Fenie! (Naprzód), Bozmua i Zakrzewski (Li­
gocianka), Lipich. Wiszel i Frysz (Śląsk),
Czudaj i Gorczyński (Czarni). Olszówka i 0­
tremba (Pogoń). Matasiyfifki i Kocur (Polo­
nia), Kjok (Concordia).

Samobójcze: Warmus (PKS) i Rzciniczek
(SI.) po jednej.

Katowicach sumę zł 200.

Prezes Autorm.bMklubu Polski, wicemini­
ster inż Julian Piasecki, wręczył General­
nemu Komisarzowi Pożyczki Obrony Prze­
ciwlotniczej. (Jen Bcrbcckicmu. czek na
kwotę 10 000 złotych, jako subskrypcję Au­
tomobilklubu Polski

Nadto Automobilklub Polski prowadzi
energiczną zbiórkę pomiędzy swymi człon­
kami.

Dużo widzów,
a mało ćwiczących

Zakończony w tych dniach tydzień pro­
pagandy gimnastyki domowej, zorganizowa­
ny przez Polskie Radio przy pomocy PUWF,
dał organizatorom pełny sukces.

W czasie ..tygodnia" zo-ganizowano na
terenie całej Polski ponad 500 pokazów w
których ćwiczyło ok 10.000 osób Pokazom
przyglądało się ponad 50.000 ludzi.

W Polsce gra się
za deliKatnie?

Wydział spraw sędziowskich PZPN wy­
dał komunikat dla sędziów w sprawie wła­
ściwego rozróżnienia grv brutalne' od gry
ostrej, dopuszczalno w granicach dozwolo­
nych

Komunikat zaleca sędziom większa, niż
dotychczas tolerancję pr/.v ocenie grv
strej. a to z tego względu że ogromna więk­
szość piłkarzy zagranicznych gra nierównie
ostrzej od Polaków.

ŚWIĘTA WIELKANOCNE PIŁKARZY.
W czasie świąt Wie'kanocnych gościć

będzie w Polsce szereg drużyn zagranicz­
nych, a mianowicie:

we Lwowie misirz Słowacji Bratislava
rozegra 9 i 10 bm dwa mecze z Pogonią.

Na Śląsku budapeszteński Kispest grać
będzie 9 bm z AKS w Chorzowie i 10 bm
z Ruchem w Wielkich Haidukach

W Krakowie budapeszteński E!ektromo.«
walczyć będzie z Wisłą i z Cracovią.

W Poznaniu niemiecka drużyna piłkar­
ska Fortuna z Duesseldorfu rozegra 9 bm
mecz z Wartą.

Sekcja zapaśnicza „Sokół" Imielin ma do
zanotowania znów jeden sukces więcei
Tym razem odniesła wysokie zwycięstwo
nad silną drużyną „Naprzód" Łagiewniki
Mecz odbywał się w Łagiewnikach w nie­
dzielę, dnia 2 kwietnia br. FoSzczególne wy­
niki są następujące: zawodnicy „Sokoła" na

KS. Dj)b - RTS. Rybnik 9:7
W obecności blisko ó00 widzów odbyło się
Rybniku spotkanie bok~er<k:e powyższych

ruzyn, które miało następujący przebieg:

Polacy strzelają doskonale!
W tych dniach odbyło się kole:ne strze­

lani w międzynarodowych zawodach kore­
spondencyjnych o nagrodę kolei niemiec­
kich

Biorąca w tych zawodach udział Kadra •
Rembertowska uzyskała doskenały wynik
zespołowy, a mianowicie 2956 punktów, |

dzięki wynkowi temu utrzymując nadal
pierwsze m:e;sce w tabeli dotychczasowych
wyników

Na:lepszy wynik indywidualny w ostat­
nich strzelan ach korespondencyjnych uzy­
skał dr Jurek, miat.owicie 595 punktów.

Nojl i Kusociński w Poznaniu
W dn 16 bm roz grany zostanie w Po- I zawodników stołecznych w biegu poznań­

' oatletów I skim jest wątpliwy gdyż tego samego dniaznaniu doroczny bieg uliczny lekk
o nagrodę wydawnictwa „Kuriera Poznań
skiego". Organizatorzy biegu zaprosili do
udziału w nim dwóch czołowych biegaczy
stolicy, Kusocińskiego i Nojego. Udział obu

odbyć się .na w Lublinie l eg na przełaj
mistrzostwo Polski w którym Kusociński
Noii zamierzają startować.

1-szym miejscu. W wadze koguciej Siupka
Leon zwycięża na punkty Piontka, w wad/c
piórkowej Siupka Stefan przegrywa na pun­
kty z Kulikiem, w wadź Lkkiej Korcz\k
odniósł wysokie zwycięstwo nad Golcem
który z trudem przetrzymał czas walki, w
wadze półśrednicj Hachuła Piotr ambitirc
bronił się przeciwko silniejszemu Biewal
dowi. w wadze średniej Pielorz Franciszek
jak zwykle nie zi.alazł odpowiedniej klasy
przeciwnika i już w drugiej minucie rzuci!
na łooatki Rausza w wadze półciężkiej Sto­
lorz Klemens wygrał z Polczykiem, w wadze
ciężkiej Koserczyk przegrał nie bardzo za­
służenie na punkty. Ogólny wynik meczu
159­

Kapitanowi Zw Śl O. Z. N. zwracamy
uwagę na znakomitą form? zawodnika Pie­
orza Fr ..Sokoti ' ImieKn który jest nie­
zawodnie lepsz aniżeli inni zawodnicy w

Kotas (Dąb) wybrał w wadze koguciej z
Groborzem (HTS) przez techn. k. o . w II star­
ciu. W drugiej walce w tej wadze wygrał Ba­
niek (RTS) W spotkaniu z Filbierem (Dąb)

Wapa piórkowa: P:ec (Dąb) wypunktował
Szweda (HTS).

Bhpkawiozne zwycięstwo przez nokaut tei wadze faworyzowani nrz^z Związek
odn:ó«ł w wadze lekkej llusiol (Dąb nad ^^^

m
^^^^^^^^^^^^^^^^^^^^^

Ogrodzkim (HTS) W drugiej wadze lekkiej
Poinik (HTS) okazał s:ę o ki'ka punktów lep­

szym w walce z Machurą (Dąb).
W pólśredniej Ko'onko II (RTS) otrzymał

punkty w o z powodu nastawienia się prze­
ciwnika. W drucei pólśredn>) walka Pluta
(HTS) — Mazurek (Dąb) miała wynik renr­
sowy Wa'ke przerwano w II starciu z powo­
du kontuzji Mazurka

W wadze półciężkiej Kapica (Dąb) otrzy­
mał punkty bez walki. advż aospodarze nie
tawili swojego zawodnika. Walczył iednak

poza programem spotkania z Kolonką I (Hurh
Hajduki) i przegrał przez techn. k. o. w III
starciu.

Organizacja sprawna, sędziował de."- —*.=
p. Wcnde. II

Zgon młodego sportowca
W jednej z hut śląskich zmarł tragiczni

śmiercią ś p Franciszek Skarżyński, czło­
nek mistrzowskiej drużyny Polski w hokeju
na lodzie Dębu Ś p Skarżyński liczył do­
piero lat 18 i uchodził za atalentowanego
młodzika w szeregach hokejowych Dębu;
poza tym Zmarły odznaczał się pięknyni
charakterem, co zjednało mu dużą symp3ti<
w.'ród przyjaciół i kolegów Sport hokejowy
na Śląsku trać. w Nim cenną siłę.

Cześć Jego pamięcil

bra
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Dziś: Celestyna
Jutro: Wielki natek
Wsch. słońca: 4.52
Zach. słońca: 18,02

Z sekcetąciatu
Wojewody Sląsfueąa
Na ręce Wojewody Śląskiego wpłynęło

pismo następującej treści: Zjazd sprawo­
zdawczy Związku Powstańców Śląskich na
pow. tarnogórski, obradujący 26 marca br.,
przesyła Ci, Kochany W.odarzu ziemi ślą­
skiej, wyrazy hołdu i uznania za Twoją o­
wocną pracę dla naszego dobra i za opie­
kę, jaką otaczasz nas powstańców śląskich.
Składamy jednocześnie Panu Wojewodzie
nasze serdeczne i powstańcze życzenia, aby
przy najlepszym zdrowiu wytrwał jak naj­
• Iłnżej na swoim nader ciężkim stanowisku
i by wszystkie wysiłki były uwieńczone naj­
lepszym wynikiem dla chwały Rzeczypospo­
1 tej i ludu śląskiego.

Alkoholikom, cierpiącym na nieżyt żołądka,
• ' iralna f)«it gorzka Franciszka-Jóstfa w ilości

11 IJO gr. dziennie przywraca apetyt w zdu­
> wajaco kiótk;ui czacie. Zapylajcie Waszego
irza»

Ctmiy nowych Cxyie1nih6w

Zebrania
Zebranie.

"« hm. o trngt. 1» urzsdia Polukt* Stew. Kobiet
H sm »• k.<tf»ł<-ft>lem w Katowloiach Ł»br»uU I

. !u \iriy ul. M»r>./ .ulka ntsud*kltgo 42.

K.nna „Orzeł — Dcl-ka" S. A . Kraków oraz jej
..•^pracownicy zasubskrybcrwali na Pożyczkę;

brony Przeciwlotniczej kwotę zł 25.000,­.

OlRANICZENIE RUCHU AUTOBUSOWEGO
PODCZAS ŚWIĄT WIELKANOCNYCH

(—) W pierwsze święto WieSikiojnocy wstrzy­
• ;.

:ą SŁąsikie Limie Auitefotwcwe ruch aiutdbus->­

y na w&zy*bkch liniach. W drucie św:ęto auro­
Sisy kursować będą wetllaff niedzielnych rozkto­
10* jazdy.

KURST REKOLEKCYJNE W KOKO­
SZYCACH

(—) Kursy irekciklkcyjne odlbeelą się dla. ma ­
Mk (Żory. Wodzisław, Ryibn.'lc, Pszów) od 11—

bm,; dla panien (Skoczów, Surumień, Zaolzie)
17—21 bm.; dCa mrozów (Mysłe/w.ce, Pszów,
ZaotzSe) 22—26 bm.; dCa pań go^pctlyń faraikich
' 13 bm, Począrclk Nfcolfbejij pieirwswgo dm.a
» < czoretm o (radonie 20, Zakończenie ostatni e-jro­

a ramo. KOMM pobytu wywęszą 12 ri dCa
ifeeiy, 10 ał od esoiby — pojedynczy pokój

5 zł. Pnzewodzi«iny jest Mhfta udsiaił osób nie.'"
<iacych do pcda<nych dekanatów w razie gdy­

" .m odpowiadał tenm-in. Zgłcszenia — możJ. ­
• najwcześniej — przyjmuje Diec. Sekretarat

Itk Uetkcyjny w Ka]towjcach, uL MarazaMca P.t­
u takiego 20, teflefon 365-63

Katowickie Polki na FON.
Koło Tow. Polek w Katowicach-Cen­

rum ogiiarowało na Fundusz Obrony Naro­
dowej 10.000 zł.

WAŻNE DLA DŁUŻNIKÓW BRATNIEJ
POMOCY U. J .

(—) Brateia Pomoc Studentów Unijw Ja«ieL
w Krelkowie podaje do wiadomości swym diluż­

*rim, że bodzie mruuissone ogłosić nazwsk*
kmtm w prasie i tą drogą upo.mtinac się o

2WOt pożyczek zaciągniętych w czesie studiów,
r>'/niew«4 mimo Mkaikiroitnejjo wsywainia dirctfą
tgtoaaafj w pra«ie nie wszyscy dtónicy podali
"*'« adresy. Adresy i *aipytan:» prosimy kiere­

ać pod adresem: Bratni* Pomoc Studentów U­
>v

orsytert» JagieCOcńsIkiego w Krakowie* uU. Ja­
•" nuwskich 10 12 Oddział Wjeraytelrioeci. Te­
lefon 105 67 i 181 90.

BIBLIOTEKI T. C . L . W CZASIE ŚWIAT
WIELKANOCNYCH.

(—) Zairaad Koła T. a L. w Kałowicach za­
'•adaimiią czytelników, że w okresie i w czas e
•wćąl Wiefflkanocnych biblioteki i czytellnie T. C .L

w Katowicach dis dciroslych i młodzieży będą
Ji warte nonmaHmie do Wieilkiego Piąitku Ł, j.
' Wiebnja rb. wyłącznie. W dniach 8, 9 i 10 kwie­
cia bibdioltelki i czytelnie będą aaimikm:ęte.

ZEBRANIE KOŁA SZYBOWCOWEGO
. (—) W piątek 14 bm. o godz. 19 odbędzie

JJ "w sad i posiedzeń Rady Miejislkiej przy uflicy
^ncatowej nr 2, sebramie cz/łomlków Koła Sty­
s 'wcow«ig0 przy Obwodzie M:ejslk.im LOPP. Na

Orano dzieci szkoły powszechnej w Na­
kle ftl. przystało nam niezwykle wzrusza*
iący list, będący dowodem, ii u młodzie­
*y polskiej znajduje pełne zrozumienie
sprawy, które — zdawałoby lie — są u­
działem tylko społeczeństwa dorosłego. —
List ten w całości poniżej zamieszczamy:

Widmoiny Panie Redaktorze*
Idąc za przykładem naszych Oje&tc, któ­

rzy skradają ofiary na dozbrojenie naszej
kochanej armii polskiej, my dzieci klasy VII
szkoły powsz ech nej w Nakle śl. ofiarujemy
na ten piękny cel kwotę 50 zł. Pieniądze te
zebraliśmy ur ządzając przedstawienie w

dniu 2.go kwietnia br. Odegraliśmy piękną
sztuczkę teatralną w 5 aktach p. t. „Paste r­
ka z Lourdes". Prz edstawi enie bardzo nam
tię udało, było duto publiczności, która okla­
tkttmi wyratała swe ndowolenie, a pan kie­
rownik szkoły w swmm przemówieniu po­
chwalił nas i wezwał zebranych obywateli
do składania ofiar na F. O . A'., oraz do sub­
tkrybowania pożyczki na obronę przeciwlot­
niczą. Pragniony gorą co, aby Fundusz
Obrony Narodowej stale powiększał się i dla­
tego wzywamy wszystkie dzieci polskie na
Śląsku, kończące w tym roku naukę szkolna,
aby przed ukończeniem szkoły, urządzały
przedstawienia i inne imprezy, a czysty do­
chód przeznaczyły na dozbrojenie armii.

Przynajmniej w ten sposób podziękujemy
Ojczyźnie za naukę i wych owani e, jakie
otrzymaliśmy w polskiej szkol e.

SAMORZĄD UCZNIOWSKI KL. VII
w Nakle śl.:

Pree.rodircząca: Machlanka Stefania
SeTcrebarka: Krzęciesanka Łucja.

Trumna ze zwłokami śp. płk. Sławki na katafalku w domu żałoby.

Do placówek subskrypcyjnych
(—) Sekretariat Komisarza Wojewódrkieeo

Pożyczki OhnTiy Przeciwlotniczej komunikuje:
wszystkie placówki subskrypcyjne nie posiadają,
ce formularzy deklaruj pożyczki mają się
zwrócić niezwłocznie do Irzędów Skarbowych,
celem podjęcia potrzebnej iloścj.

II ZJAZDU Z\V. POWSTAŃCÓW ftL.
UCH. POW. GLIWICKO ­ TOSZECK.

(—) W BferMetf oiOył s« I zj.yzd spre\r-v
wła«czy orez 17 dc ręczny zjezd uoh pow. Cjii­

. to^zeck <go Z-w. P0w»t. S>1. Zaga ł preies
Jactk. Następnie uczczono Pa>m ęć ptegtych i

• li powstsń.ów. Ze sprawozdań wyr. .: >,
że prace pcwia^u w eicres e .­prawe zdswczyni
b|tl ii£<ior eapeean, Uchwc'.,no 9 rezoJu:yj. Z
ioiei zabrał g-io* sekr. zarząiu ylówr.e^o poseł
0>zcw£ikj. Ciiem zwększenia irm I rferąpdUtad
u;hwale«o pożyczkę w kwecie 500.—, zł.

Katowice

^••fządku ztlbrania: odciry^ pt JUoUs'Sybcwn'0­
. wo" oriisi wyświetli anie fiinnu pŁ ^Piize* siy­

Komunikat Gen. Komisarza P. 0 . L
(—) Generalny Komisarz Pożyczki Obro:iv

Przeciwlotniczej podaje do wiadomości, że wszy­

stkie placówk; subskrypo jne, a w iyc banki, ka­
sy itp. urzędują codziennie w sprawie nedjcifcl
oj grjdz. 8-ej do 19-ej, natomiast w Wielki tlą.
tek do godziny 12-ej w połudnje.

POCIĄG POPULARNY DO WISŁY
(—) Lg-a Pop. roryertyki De] W Katowicach

Oirgcniznjje na dzijeń 9 3 10 kwietna br. Pociąg
popui"ainny z Katowic do Wisły ped hasioni:
„Wielikancc w Wiśle". Rttfcład jazdy: Katcw .
ce cdjaizd dnia 9 bm. godz. M>\ W:sia prayjtzj
8.11. Wisła odjazd dna 10 bm. jrock 18 30,
KajtMNM przyL'.37.J 21V35. Postój w L;gf>c'e i Ty­
chach, Ceno przejaizdoi tam i z pcwn,tra wrąl
z Jcuipcmc-imy, uprawniającym do bezpłatnego ••
działu w wycieczce gjeaaaj 4.50 zł. Noclegi w
WzS« zapewm-ene. Karty kontrolne sprzeda;n:
Krjiejcwa kasa bJNtPWa w Katowicach Okienko
rur 1 ora»z iMąyspMRe bura pc-dróżyi Uc-zestn.cy,
doje4diż«jacy ze sbacyj odległych od 20—40 lem
od stacji wyjazdowej Katowice, korzystają z 50
proc. ziniiżiki deja^owej w obydwóch k.eranikach.

..W iec
"

dzieci szkoły ćwiczeń
W szkole ćwiczeń przy Państwowym Pedago­

gium w Katowicach odbył się onegdaj wiec
młodzieży, zwołany z inicjatywy ucznia ki. II a
Marka Pawłowskiego. Wiec zwołano w związ­
ku z akcją zbiórki funduszów na FON. Po prze
mówieniu ucznia Pawłowskiego zabierali jeszcze,
głosy najmłodsi obywatele tej szkoły, uczniowie
i uczenice ki. I 1 II, a mianowicie: Zakradnik,
Szostekówna, Kściuczykówna, potem z klas wyż­
szych: Bazylska, Robinson i Markiewka. Te
dziecięce, cieniutkie głr*iki, nawołujące do przy­

sporzenia Polsce pieniędzy na zakup samolotów,
były najlepszym przykładem gorącej miłości
dzieci do Ojczyzny. Tym bardziej, że dzieci wy
Stąpiły same z inicjatywą, nie kierowane naka.
zem czy poleceniem swych wychowawców. W
ciągu jednego dnia pesypały się wszystkie osz­
czędności młodych patriotów. Zebrano kwotę
315 zł j 700 kg żelaza- Dary te złożyła delega­
cja uczniów szkoły ćwiczeń do rąk P. Wojewo­
dy Dra Grażyńskiego.

„LEGION ŚMIAŁYCH" W KINIE
„ZORZA"

(—) Kino „Zorza" w Katewicech wyAwiella
od dziś fiOm pt.. „Leg'on śmiałych". Film ten iiu­
s^irutjc burzliwe dlzieye O. de FonłceiuCd, ofce*a,
huflaiki i utiraojuszai, a PC-erni apostola Sahary,
misjonarza i badacza klafcMta o wspaniałej i
świetfonej syllwetce duchowej cicheigo w.eQkic;r»|
bohal^ra s^rew­y Ch'ry\*tuscwej. Fłfl ten, jeden
z n:e5ic»nych flinów 'katolickich, winien się sp,.t
leac z sorącym i v,i»zech«t'r<nnjiin poparciem nsj­
tjSarszjcb sfee.

KONSULAT FRANCISKI
ZMIENIA ADRES.

(—) Konsulat francuski w Katowicach za­
wiadamia, że od czwartku 6 bm. biura jcg0 zo­
staną przeniesione na ulicę Francuską nr 1
(parter).

Dar pracowników oaństwowych
(—) Wojewódzki Komitet Pożyczki Obrony

Przeciwlotniczej komunikuje, że prac..s»nicy
pr.ństwowi opłacani ze Skarbu śląskjego sub­
skrybowali w dniu dzisiejszym pożyczkę Obrony
Przeciwlotniczej na kwoę 1 238 930 zł.

STACJA OPIEKI NAD MATKĄ
I DZIECKIEM W JANOWIE

(K) W Jancwie otware losUJ* z dnieen 1
. br stacja eP<k: nad metką i dz>^

r. . at, Liiaie etacji mieszczą s ę w budyokx; u­
• 7o S7.n '..la w N k łicwxxi oboic ta'*"f• khk udzeia się waaprfl 1

U^la:; • I' I 1'có* bezrobotnych otrzj.
m*ją równeż bezpletne cdp.wiedn o przycv<- ­
wane mJtko z kmchr która ctua. >.
bądhie z dniem 1 maja br Goefccy przj.'
raze w T>BIi-1 t*.>,, ś.rciy i patki od 10^—14.
kefcan |nt|0uiiąje w puaedzlelik: od 14^—16.

Manifestacyjne zebranie 0. Z . N .
(K) W Kochlowicach odbyło się manifesta­

cyjne zebranie, zorganizowane przez miejscowy
oddzjał OZ\. Obecnych było ponad 800 osób. O
sytuacji politycznej mówił p. dr Cyrnal. Uchw».
łono rezrlucję. w której wobec doniosłych prze­
mian li sytuacji p< litycznej Europy, wywołanych
polityką państw zaborczych, wezwano wszyst­
kich obywateli polskich Kochłowjc, by zmobili­
zowali całą moc swego ducha i jak w pamięt­
n\rh dniach 1920 roku, współdziałali z Rządem
H. V. w kierunku podnoszenia potencjału moral­
nego | materialnego naszej kochanej Armii oraa
wykazali gotowość wzięcia udziału w subskryp­
cji pożyczki państwowej, przeznaczonej na cele
rozbudowy Iotnictwa wojskowego i artylerii
przeciwlotniczej.

Świętochłowice
POWSTAŃCY Z BRZEZIN — NA POSTE­

RUNKU
(Ś) W Brzeźnach Si cdbyło się w ufcicclą

niediolę pl<r.frne 7obrane mjejscowej frvryf
SSwiąjafea Pcws.cńców Mfakktv W zw-ląśku z sy­

;.uscją m edzfOfrrodon)% jaką obecnie preeij-w .ł ­
my, Bekranj urhwallj patrotyoziną rezolwjc, w
której słni'e»liaja, fóowoM trwonią na peste­
ranka w obronie granic Rzec-zypcspodkej Nai
konec •ekeralODO przeznaczyć ne FON zł 500, »
pczateni flrfAuWU giupy apcdatiowali sj^od
1 ił wziwyż itesewn e do stanu majątŁowego.

Pracowity rok Tow. Popierania
Budowy Szkół Powszechnych

W niorlz:p!p odbyło się przy udziale dolc­
ptow z Całego Sianka szóste doroczne O^ń!­
ne Zgromadzenie Komitetu Okręgowego To­
irarzystwa Popierania I!:nlo\vy Publicznych
Szkól Powszechnych w Katowicach. Zebra­
niu przowodnirzyj p. Marian Zawidzki, na­
czelnik wydziału Oświecenia Publicznego, pre
zes zarządu komitetu.

Jak wynika ze sprawozdań Zarządu w ro­
ku 193S istniało na terenie Śląska, bez nowo­
odzyskanych ziem 230 kół T-wa z 10.560
członkami zwyczajnymi i 126 dożywotn;mi
oraz 848 kół uczestników młodzieży szkolnej
z 31.986 członkami. W roku sprawozdawczym
pozyskano dla Towarzystwa 2 630 członków
zwyczajnych. 65 dożywotnich, 97 kół uczest­
ników z 10.784 członkami spośród młodzieży
szkolnej. Ogółem wpływy Komitetu Okręgo­
wego wyniosły w roku sprawozdawczym
188.646.83 zł wobec zeszłorocznych 97.006 63
zł, a wraz z pozostałością, z poprzedniego ro­
ku 201002 24 zł. Wobec budowy szkół pow­
szechnych z funduszów Skarbu Śląskiego.
przy częściowym udziale samorządów, T-wo
w roku 1938 podobnie jak w poprzednich la­
tach, przeznaczyło swe wpływy na zakup u­
rządzeń wewnętrznych oraz bardzo potrzeb­
nych pomocy naukowych dla szkół W roku
sp raw ozd aw czym zakupił Komitet dla szkół
powszechnych urządzeń szkolnych i pomocy
naukowych za kwotę 80 434.76 zł.

Plan pracy na r. 1939 omówiony na ogól­
nym zgromadzeniu, przewiduje dostarczenie
szkołom w 193D r. urządzeń szkolnych i po­
mocy naukowych w I ^otę 160.122 .13 zł.

Z tej kwoty przeznaczono około 18.000 zł.
na zakup ipraotn potrzebnego do rozwoju

strzelectwa sportowego na terenie szkół jak:
wiatrówek, tuków itp. W ten sposób Towarzy­

stwo pragnie przyczynić sią ze swej strony w
dostępnym mu zakresie do rozwoju tego pod­
stawowego dla obrony narodowej iportn na
terenie szkolnictwa powszechnego na Śląsko.

Po ożywionej dyskusji, nacechowanej wy­

sokim zamtere=owaniem delegatów potrzeba­
mi T-wa, udzielono Zarządowi Komitetu jed­
nomyślnie absolutorium.

Komitet Okręgowy T-wa składa na tej dro­
dze wszystkim współpracownikom i ofiarodaw
com serdeczne podziękowanie za poparcie za­
mierzeń T-wa i przyczynienie sic do jego roz­
woju.

Co stanowi urodę?
Uroda kobieca jest kwestią gustu — świeżość

cery wdziękiem bezsprzecznym. To te* w nawal*
zajęć codziennych każda kobieta powinna znaleźć
parę chw;l na pielęgnowanie cery.

Nie trzeba na to poświęcać całych Bodzin.
Wystarczy rano i wieczorem umyć twarz w wo­
dzie cieplej Mydłem Przetłuszczonym M. Mali­
nowskiego, spryskać zimną, lekko wytrzeć ręcz­
nikiem, nastejpne wetrzeć odrobinę kremu: na
noc Opńrkowy lub Lanolinowy na dzień Sporto­
wy lub Plażowy, a w razie rozszerzonych porów,
po uprzednim spryskaniu twarzy Lotion'em Ha­
manie!.s wetrzeć Co!d Cream Hamamelis. Najeży
nadmiar kremu zetrzeć del.katnie watką, a twarz
przypudrować odpow.c -dnio dobranym pudrem,
oczywiście, jak wszystkie tu wymienione środki
higieniczne — kosmetyczne również Lab. Cheit)
Tann. M. Malinowskiego.

Warszawa, ul. Chmielna Ł (871*}
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TFATR IM ST WYSPIAŃSKIEGO
W KATOWICACH.
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winin rmirk i VMk« swkawi
l»atr nler •»• J

NtateMla o «>d
Mm • Wlraor humoru Umi Wyr

Mfio «»r»i tr«*edl«".Psastewalalet <t sndi }t- ..T>
— 0 «>W •>> ..l'Mli im t>, vm".

Środa ,. «,.i; W ..i 'ciec Ntlnlurne" — premii
C/w»n.-k o (Ml ro .Otr<rc Htkasai—r,|i.1'tłnŁiilk i Tyrolu".

SSasWU n mx!;. !.<• Rh ..SM. 11,.'V ,I:., , V.| _
ł"d/ H „Ojciec NtlMłl

Wieczór humoru Leona N»"vrwicza.
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B. kierownik kancelarii adwokackiej skazany
Wcioraj odbyła sit loiprawa pried 8a,dem 0-1

kręgowym w Katowicach prseciwko b. kierowni­
kowi kancolaiii adwokackie! adw. Witcaaka i Ho­
rawy — Tadonaaowi Jaworikiema a Katowic.

Akt osHartenia aaiincat ma praywlasicsenle j Siadów Jaworski aialsaowal 28 kwitów na dm­
depozytu sądowego w kwocia 27.510 ii, wptnco
nago praes wymianionych adwokatów do kasy
Sądu Okręgowego w Katowicach. Dla aatarcia

v' »l,

aasl • kin aaiy i hu
• • i

et«pi . » I kstowlrkle
• . . i,u i bussoru, inakonittjr autu
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rtfteafe prawdziwo,•i na• tu•••« ,.i

Kasa Teatru im. St. Wyspiańskiego
w Katowicach czynna:

w Wielki Cswrteti ad w<ii M M i ol 1T—19.
WW,­'k I |||•,1 Itkłluw\v.... ,• .••, .;.

TFATR NA PROWINCJI
ntOktadll - wtarah 11 hm o g».l> ?©: „Ojciee NI­

% ­ premiera.
RYBNIK - rrf.itek 1« Mn. o Itodj. SB- „OJ.-i.e Nl­

»

RYTOM aesjiea siatek 17 tm. o goj«. ?0: „Gałązka

CHORZÓW — wfc-rek 1« hm. o it,Vj. II y>: .Ojciec

MIFISKI DOM lUDOWY w Chorzowie:
Premiera „Ojca Nikolirzosa" w Chorzowie.

\« siu /a premier ' 1 SM Vł»lal-»!• aa
r Kai ­ . ­ « SisMl.•­
rklm 1 ..­,.1 .1u|- snwtorek11hM, ,t-ea• M

• wn„Mrawn:i ka
V Ikolnsas" jesjoai M as • ­ Os

rat Jo /! MS. "• 1 bony
»-;»rn

Zostawiła dziecko w biurze i uciekła
M Mskanka Cboraowa Helena tfahler za* I dziecko nrfóeita matce. Jak iła, okaiałts mąż

mieszkała przy ul Polnej K) przybyła • ul ••- afahlerowej loalal • ostatnim czaaie zwolnió­
gly wtorek • czasie •jedz urzedowyck do biu* ny i huty „Pitaudaki", arobi i rzeflo rodzina
II przyjajt! baty . Piłsudski" w Chorzowie i znalazła lie, w ikrajMJ nadzy, /•• iłów llah­
pol ,>\la na biurko jadnoco i urzcjdn kdw iwo- lerowej wyn kn. U w ten sposób chciała, aby
js półroczne dziecko i uciekła Zakłopotany u-1 dyrekcja buty przyjęta i powroten *io pracy
rzędnik odniósł ten „podarek

"
policji, Irtóra I zwolnionego Baata

Sorostowanle w si

niemieckiego Towarzystwa Ubezpieczeń w Katowicach
W związku z notatką, która uka/ala sic

w ..Polsce Zachodniej" w numerze z dnia 5
kwtotatła 1^39 r. p. t „Afera skarbowa nie­
mieckiego Towarzystwa L'b?!p-:ec zeń w Ka­
towicach" niżej podpisana firma z powoła­
niem sie na przepis- art ?7 i nast. prawa
prasowego prosi o umieszczenie następują­
cego

SPROSTOWANIA:
Nieprawdą jest, aby władze skarbowe

wpadły na trop wielkiej afery, w którą jest
zamieszana Katowicka Spółka Motoryza­

ina ini Gallota. Plebiscytowa 17. Nie­
prawdą jest. aby Katowicka Spółka Moto­
ryzacyjna inź Gallota. ul. Plebiscytowa 17
w ogóle współpracowała z Niemiecką Spół­
ką Akcyjną — Akwizgrańsko-Monachijskie
1 owarzystwo Ubezpieczeń w Katowicach, a
w szczególności by w związku z tą rzekomą
współpracą Katowicka Spółka Motoryza­
cyjna inż. Gallota, ul. Plebiscytowa 17 pro­

wadziła jakiekolwiek nielegalne interesy
bankowe, które by naru.zały jakiekolwiek
przepisy. Również nieprawdą jest aby
wskutek likwidacji tej rzekomej działalno­
ści wynikły dla kogokolwiek poważne kło­
poty i abv szczegóły dochodzeń były trzy­
mane w tajemnicv.

Natomiast prawdą je-,t, źc Katowicka
Spółka Motoryzacyjna inż Gallota. ul. Ple­
biscytowa 17 iakichkolwi»k nielegalnych in­
teresów bankowych nigdy nie prowadziła, w
szczególności nie naraziła przez swą dzia­
ła'ność Skarbu Państwa r.a jakąkolwiek
szkedę.

Ukazanie się wspomnianej na wstępie no­
tatki przypisać należy przypuszczalnie nie­
uczciwej walce konkurencyirej.

Katowicka Spółka Motoryzacyjna
Sp. zoo.

ul. Plebiscytowi 17.

Bojka na widły
zakończyła sle śmiercią kobiety

Polak nie wchodzi
do obcego sklepu

KINOTEATRY w KATOWICACH:
r\riTOI.: ..Mały dżentelmen".r\si\n­ ..Wzornwr mataoaaar.
COLOSSEIM: ..Rena''.
•LOSCB: ..Starta Mtkte) bryca.!>".
STYLOWY: „Niebieski Ha".
DWIOMi „Obaw* [>rze<i ^Wandalem" orai „ro^rarfiV.
ZORZA: ,.!.e«[nn Hmlalyrb".
ZAWODZ1B — ATLANTYK: Rakietą ca Mama" 1

n -r am.
FnciClCE — BAJKA: „Oran ra" I „Wl^y mi­

lczę:-.

Inne miejscowości:
MiniSKIE: „rta^znlk z Tyrnlu"

..Ołtal

B1AL\ ­
,.B,wv!nn".

ni Kl .SKO — ATOI.LO: „rremlf
akord" — KI \LTO - „Kalif naedadu'

­ •..>•e --klnsBi
BIEI.8ZOWICE — ŚLĄSKIE: .T .nr

— W

I „Na ber­
CHORZÓW — ATOl.ł.O: „Zlolowlosa" I JUpaJskła

o?'> . — ROST: Wesrowar r.ar»d" I ..Wyupa rojblf­
> ,-w

".­ COLOSSELM: ..TMtrol bohaterów" I ..Walka
r. kobieto". — r>FI.T\: ,-w.oty o»1eń" I „Cnotliwa Zu­
saaaa", — RtALTO: ..!.<• Hab.inera" l JPal I PaU
I

HAJDtTRI W. ­ IŁASKIB: „Dla ciebie Sonor:ta"
< lala a M I <'ar1n".

rANOW - BLO -tCE: „Jej najwl«kaay błąd" oraz
„ZnmBłlcow.ry !• I

MIKOŁÓW — ADRIA! „Wyspa skazańców" oraz

W uh poniedziałek wieczorem powstała
kłótnia pomiędzy wapóllokatorainl Pawiem
Onderkiem, Bernardem Jcczko, Sylwestrem

•n. synem i ojrorn, zam. w Ifikołowie
przy ul. Młyńskiej. Kłótnia przeistoczyła ?.ę
•v bójkt, w która wmieszała sic żona Onderki
Teresa. Bernard Jęczko pclni.­jl Onderkow.i

widłami, zadając jej ciężką, ranę w pierś Ban­
na przewieziono natyerrm a-t po wypadku do

'
tt,k bei iyig_ ^ gc<iz. 12—22, w ecibetę od to

kach nrsądowych, podpisując na kwitach kasje­
rów sądowych MrosiAskiego i Itnera. Blaliłowa­
na kwity ostemplował Jaworski podrobioną pie.
Ciątką a napisem „Kasa Sądn Okrągowego w Ka­
towicach". Sprawa wydala aią jednak w królkim
es asi a.

W wynikn wciotajaaaj roiprawy sąd akaaal
Jaworskiego na półtora rokn wiezienia i pofha.
wieniem praw obywatelskich i honorowych na
5 lat. Wypada laznaciyć, tu Jaworski aostal o­
atatnio aasądtony la podobne aprawki na 3 lala
wiąs lenia.

Chorzów
PATKIOIYCZNK UCHWAŁY ZESPOŁU

OMANBACTJ w (H<iK/owiE
(r­) Oreanizacje miasta Chorzowa, irzeszu­

ne W Zespole Stowarzyszeń Polskich, na waln>m
zebraniu, odbytym w dniu 31 marca br. w M?ej­
hkim Domu Ludowym urhwaljia: 1) Bez w mię­
dli na zapatrywanie pol tyczne i prz>należtiMsr
oruanizacyjną skupie sie przy Naezrlnym S\ .
dzu i zwycifHkiej Armii polskiej dla obrony h»
nnru i całośei uranie i intert-sów Państwa Pol
skieeo. stawiając wszystkie swoje siły moralne |
mali-nalni- do dyspozycji władz państwowych
2) WobiH- ujawnionej prowokacji wIsMlch pol
t-koiiei czynników. wz>wa s|ę wsz>stkieh Pola­
ków ((rsz organizacje polskie w mieście do ni
tychmiastywej i bezwzelednej reakcji w obronie
polskiej godność) narodowej i interesów p. Isk,.
ści 3) WaWWa się ».sz>stkich obywateli i orga­
nizacje polskie do wytężonej pracy rami* w ra­
ni ę wyłącznie dla wspólneRo nam wszystkim
dibra. jakim je«t wielkość i potęga Najjaśnu,­
szej Rzeczypospolitej.

Pszczyna

szpitala Iw. Józefa w M kołowi*, idzta mimo
udzielonej jej pomocy lekarskiej /marła lego
samego dnia. Policja przytrzymała Jesttka o­
raz Sylwestra Stańka i 17-letniego Syfweatra
Stanka.

Zjazd delegatów LMK. w Rybniku
W Rybniku odbył sie. obwodowy zjazd de- \ fan, Brzezie, Pakoaj Karol. Gieraltowiic, Ró­

leamtów L:i. Morskiej i Kolonialnej z udzia-1 iarłski J.'.z.f, Radlin I
ai przedstawicieli władz i 80 delegatów, re-!

ZE STAROSTWA W PSZCZYNIE
(P) Rłfereii-isrz Starostwa p<zezyń*lc e^»

niTjr W:lhelm Mcrker prr.en <>s:ony »c*Uł o">

IoMrOsKWa we Fry.-7.tiic e. Na j«R< Bałfjaes p•'•' '­
hjił mjrr Bric?!«w W eljruj z Uraedu Wej|aw<Ba
ikj^so ślą.^k OKO.

ł. UNIA MIEJSKA W OKRESIE PRZED­
ŚWIĄTECZNYM

(P) MIR fł-r4lit m. Ps-.rzyny kcTmiłiikuje, im
sRssRia ssVeJafea w Pswzyr. e aj osarSsM prze<iś« a.
kseasrfaa aa^aaaa będze w środę, «w«,rt«4 i

8—22.

WIEUilE ZEBRANIE MANIFESTACYJNE
(P) W Podjeść ciłbyLj s e wktakia aełjran e

mnnjfestaojiirne, na którym e-becnych było klka­
wt c*ób. Zebranie to zcrrRanlwwał m:eu«c©wy
oddział OZN przy w-sipóhKrłaJe wszystkich mej­
secwych (yrR^niMeyrjl Przemawiał z raim «na 0­
kresm śi OZN p. kier. »»kiły Szezepeu Ludyga.
z Pck.ir. Pozatem przemawał tefcże reproTen­
tant PZZ z Katowic Nastrój był bartii© Pod­
n osły.

kalli eta wy
"

MTSŁOWtra - ADRIA: ..r,­,rlca znachora" 1 doda­
tek kolorowy

MYSŁOWICE CDBOM: . . Dwa! ryw;,l<-" oraz
Hadprosram. — HELIOS: ..« zona sinobrodego" oraz

( r da1<T..<j polnoey".
NOWY BTTOM — PATRIA! „Kłamstwo Krystyny"

t,
. Oefn

> lk"

wk*
PIRKART SL, — ATOLLO: „Sf^rca matk;" I dobry

as dpr oar aja,flOTKOWirr — riAST: „Tyrsn" I „Miasto w
plon erlarh".

RYBNIK — ATOLLO­ ..Milo*/ na śnieć," 1 ..Mata
S1!e* Broadway

".—
,
«W IT: „Dwullrowy człowiek" oraz

„Klenka b!«ł»KO kobry". — HELIOS: „l bóirtwlana" I
,.P-inklwany hoheter '.

RTDA — BAŁTYK- „Biały murzyn" | . Kapitan

SZOPIENICE - COŁOS8BTOM: ..V\yspa złudzeń" |
..rbio.kl brylant"

swiKToriił.nwicE - TOLOS -SETM- „Naeaa zo­
reezk." I „?.el«7ne hełmy". ­ APOLLO: „Moktj kań­
skie noce' i I-odejrzenle".

TARS. OoIlY - -WI.-.TOWID: „Student I Pragi"
— rrnnp\­ . Miodowy BsieKąe**,

prezentujących 16 Oddziałów LMK.
Ze sprawozdań ustępującego zarządu wy­

nikało, że Liga Morska i Kolonialna liczy w
powiecie rybnickim ponad 18000 członków
Na Fundusz Obrony Morskiej zebrano w cią­
gu roku sprawozdawczego 18 168 zł. Wypa
zaznaczyć, że Prezydium Obwodu wydało ob­
szerne sprawozdanie w formie książkowej, za­
wierające szczegółowe sprawozdanie Obwodu.
poszczególnych Oddziałów, program pracy na
przyszłość i preliminarz.

Skład władz Obwodu Bybnickiego LMK
przedstawia się następująco: Prezes — inż
Krupiński Bolesław, nacz. dyr. kop Bybn
Gw. Wejgl. Bydułtowy, wiceprezesi: inż. Hardt
Wojciech, dyr. kop. Anna Pszów, inż Dvkacz
I! >man, dyr. kopalni Donnersmarck, Chwalo­
wice, inż. Turkiewicz Władysław, zawiadow­
ca kop. Anna Pszów, Pluta Joachim, Nedob­
izyce, sekretarz: mgr Szczypa Władysław.
Rydułtowy, zaat sekr.: inż. Wodzicki An­
drzej, N edobczyce, skarbnik: poseł Tomai
Emanuel, Bydułtowy. zast. skarbn.: inż Sit­
tek Izydor. Badlin. Członkowie zarządu: 9ta­
roata mgr Antes, mgr Gajewski Stanisław
Rybnik, inż. Krasnodsbski Kaz

'mierz. RadPn,
lut, Czechowicz Wincenty. Bydułtowy. nota­
riusz Kurpisz Edmund. Wodzisław, inż. Bo­
ryczko Wacław. Pszów, notariusz Dąbek Ju­
lian Wodzisław, inż. Bydliński Leon Bybnik
U. ini. Słruaiewki Boman, Niewiedom, inż
Wierzbicki Stanisław. Szczygłowice, budow­
niczy Torentz Teodor. Żory. SmSełowskl Sie­

dzeń udało się policji arestzować Lamka i pa­
sera, którzy wczoraj skazani zostali przez S.yd
Rrodzki. Limek na 2 lata bezwzgledneRo wiczje­
nia, zaś Wedzik na 6 mieseey wiezienia.

Bezrobotny Paweł Biała* z NoweRo ByUsnia
15 stycznja rb. namówił idącego * pracy szwa­
Rra Jana Kalabisa, ahy wstąpił z nim „na {•>
dneRo'" do nejakieRo AuRnstyna Soboty. Kala
bis szybko się upił i zasnął, z czeRO skorzystał
szwaRier i opróżnjł mu kieszenie z pensji trzechZ sali St)du chorzowsk

?
ego

(=) JerzyLamek i Jerzy Krępee z Chorzowa robotników huty w łącznej kwoce 650.— zł. Po­
włamali <«ie w styczniu rb. do składu obrazów wiadomiona o wypadku policja aresztowała Bia­
Icka Czapnika craz biara Stanisława Czcfonki łasa jednakowo* skradzionych pieniędzy już nje
w Ch'»rzowie, skąd skradli różne przedm'oty znaleziono. Na wczorajszej rozprawie oskarżony
wartości około ROfl zł. Skradziony t0war od ałłi przyznał s> do winy, wobec czego sąd skazał
dziei odkupił Wacław Wedzjk. W toku doeho- go tylko na 8 miesięcy więzienia. I

Przcg/gd fecnccrfcwy

Henryk Sztomoka—Irena Lewińska—Zdzisław ladoinki
Okres przedświąteczny, pod względem im­

prez muzycznych zazwyczaj bardziej ożywio­
ny — w roku bieżącym może się pochlubić
zaledwie kilkoma pozycjami, pośród których
wysuwają się na czoło: recital Henrvka
Szto mpki Koncert Ireny Lewińskiej i Zdii­
stawa Ładomirskiego, oraz recital tpiewaczy

inej śpiewaczki p. Ireny Strokowskiej-Fa­
ryaszewskiej.

Ponieważ zaś na tym o=talnim Koncercie
nie mogłem być ku memu ubolewaniu
przyczyn ode mnie niezaleinych, ograniczyć
ię za tym muszę do omówienia jedynie

dwueh pierwszych.
Henryk Sztompka zawitał do Katowic w

sezonie bielącym już po raz drugi. Wystąpił
równie jak i za pierwszym razem — z reci­
talem chopinowskim, Obszernie już omówio­
ne ni ep rzec:etne walory jego sztuki piani­

v<vntj znalazły znowu swe całkowite po­
twierdzenie. Wykonał on całv szereg utwo­
rów chopinowskich z Sonatą b-mol na czele.
nie SZCZedztC naddatków, do których zmusi­
ły go niemilknące ok'a«ki audytorium. Do

naśswietniejszych ounktów koncertu zaliczę
DOktura fis dur. Nie wyobrażam <:ob:e pek­
niejszego odtworzenia tego arcydzieła. Nie
mniej świetnie wypadły prelndja. walce i etiu­
Iv. wiród których walc as-dur i etiuda na"zarnych klawiszach zajęły miejsce honoro­

we
Oba koncerty tegoroczne Henryka Stomp­

ki (dobył* dlań trwałą sympatię i uznanie u
naszej publiczności — z czego niewątpliwie
będzie musiał wyciągnąć konsekwencje — i
dać temu wyraz nip zapominając o nas w na­
stępnych sezonach koncertowych.• •

Koncert bylei wychowanki SI. Konserwa­
torium Muz , p. Ireny Lewińskiej, oraz byłego

słuchacza tegoż Konserwatorium, p. Zdzisła­
wa Ładomirskiego — zgTomadził w Sali Kon­
serwatorium licznych słuchaczy. Wykona no
cały szereg pereł literatury wokalnej i forte­
pianowe] Glucka, Mozarta. Brahmsa. Debus­
sy

'ego, Kulczyckiego, Beethovena i Schuber­
ta.

P. Lewińska, której postępy śledzimy ju*
oddawna wystąpiła w roli ,,samodzielne"
śpiewaczki po raz pierwszy, dyplom z ukoń­
czenia Konserwatorium uzyskała bow:em do­
piero w roku ubiegłym. Duża muzykalność.
nięknv głos. nieskazitelna dykcja i dobra szko
ła predestynują ją. do roli pieśniarki o roz"'
głych możliwościach. Nie wątpimy, że p. Le­
wińska nie s-pocznie na laurach, i nie przer­
wie pracy nad =obą — co w rezultacie winno
jej zapewnić właściwe miejsce wśród pol-kidi
śp:ewaczek naimlodszego pokolenia­

Pierwszorzędnie wywiązał się z zadania
akompanlatora o Lewińskiej p. Herbert Skot­
nik, sfnerncz Si Konserwatorium Muz.

P. Zdtisław ŁadomiT-ki. młodv pianista
ze Lwowa. b. słuchacz Śl Konserwatorum w
Katowicach, dał sie poznać naszej pubPczno­
id po powrocie z dłuższych studiów za gra­
nicą fw Paryżu, u Alfreda Cortot i Lieberman­
na"). Obecnie iest nrofosorem w Konserwa (O*
rium Lwow=kim Kulturalny ten p:anistn itł*
teresttje subtelnym i muzykalnym podej­
ściem do wykonywanych utworów, era łet*
jest skupiona i przemvś'ana Uważamy łed"
nak za wskazane wyrazić nadzieję, że w d •
=zvm swym rozwoju indywidualność BflTSly
Czna P I.adomi«kiego odbędzie wiece' ruin'<'i'"
ców żvcia. co zdoła do słuchaczy PTtewtóW t
w sposób bardziei bezpośredni i przekonv­
wiiiący. niż naibardziei skoncentrowane r«v

flek«ia czv wyrozumowanie.
Wierzymy, że tak sie ^nnie.

Stanisław Bielicki.

Dai
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Dalsze ofiary na FON. i Pożyczkę Lotniczą
*jIoas.ez pltcin tlkól W Nowym Bylotuin slozw­
I, aamoranrni* aa FON. ii 1 226. Naucsycialstwo
gimnailam w Rndiie 1 nrsądnlcy oliarowsll ••
dosbrojtmis trai! 944 it. Firma Hanoksl Donnsrs­
marca, postanowiła zaknpić dla armii jeden aamo­
lot RWD 8. Daieci aakoly powszechnej nr 1 w lo­
rhlowicach złożyły na FON 103.40 al, aakola nr 7
w Mysłowicach 70 tl, Miejska Kaaa Chorych w
Pszczynie wyaa qnowaia na pożyczką lotniczą
5.000 al, a personel urzędniczy tej kaay 5.300 ii,
dyrekcja Szkoły Wydziałowe) u Katowicach oiia­
ruwala na FON. 130 al, grono proleiorakie Miej­
­ kiego Inatytnto Kaztalcenia Handlowego opodat­
kowało sią na FON. w wyzokołci 2 procent pono­
. •* kwietniowych, a ponadto anbikrybowala po­
tyczką lotniczą według natalonych norm, rada ro­
diicielaka wapomnianago zakłada dala na FON
. MO i i, Spółdzielnia Uczniowaka 200 al, Samorząd
Uczniowski 300 ai, nieznany obywatel gminy
Knurowa slozyt na race naczelnika gminy 500 al
j.a FON. Rada Zespołu Stowarzyszeń Polskich w
Chorzowie ofiarowała na FON 1.000 zł, Znesre­
•o Ekspedytorów w Katowicach 1.000 ai na FON,
Z w. Po wit Haskich w Lublińcu 250 al na FON.
. r ono aa noaycielskie Państwowego Gimnazjom w
Jabłonkowie ofiarowało na FON. 210 al i snbskry­

liowaio pożyczkę lotnicza, grono nauczycielskie
U Gimnazjum Państwowego w Orlowej oliarowa­
lo na FON. 352 zł, ponadto aczniowie 8-mej klasy
tego oimnazjnm złożyli na FON 11 al, samorząd
nczniowski 20 r.l, samorząd uczniowski Szkoły
Handlowej, Gimnazjum Kupieckie i Jednorocznej
Szkoły Przysposobienia Kupieckiego w Rybniku
. chwalił zrezygnować w roku bielącym z wycie­
i '.ek wakacyjnych i oszczędności swoje w kwocie
.2 00 al przeznaczy* aa potyczkę lotniczą. Zrze­

­ senie przedstawicieli handlowych i komisantów
M woj. Haskie wybrało komitet zbiórki na FON.
komitet przystąpił do intensywnej akcji i wydał
u zwę do oalonków. Niezależnie od zbiórki na

"ON. srseazenie zobowiązało wszystkich człon­
ków do subskrybowania potyczki obrony przeciw
1 itnicsej. Towarzyetwo oszcządnosci i aaliesek w
i ieazynie Zachodnim złożyło na FON. 5 .000 zl i
r iwnocseinie postanowiło subskrybować, potycz­
ce lotniczą na 10.000 ił. Związek Spółdzielni pol­
skich oraz Związek Kółek Rolniczych w Cieszy­

'•ie zadeklarował na potyczkę obrony przeciw­
itnicsej kwotą 50.000 zl.

Załogi kopała Tow. Oórnicso-Przetnyslowego
latarń" uchwaliły wziąć udział w snbskrybo­
min potyczki obrony przeciwlotniczej w nastę­

• njącoj wysokołci: kopalnia „Saturn" — 38.000
I, kopalnia „Jowisz" — 45 .000 zl, kop. „Mara"

10.000 al, Niezależnie od tego robotnicy kop.
„Saturn" zadeklarowali odrobienie jednej dniówki
na FON. Robotnicy kopalń „Jawisz" i „Mara" oraz
cementowni „Saturn" zlotyli ofiary na cele FON.
w tej samej wysokości jat w ub. roku. Robotnicy
wydziału •lektro-mechanicznego kop. „Saturn" w
• n wypłaty zebrali doraźnie na dozbrojenia ar­
en i li 560. Górnik zai kopalni „Jowisi" Józef Pi­
« -wnnski alotył na len sam cel 42 marki nie­
nieokie w srebrze. Urządnlcy Zakładów Tow. Gór­
nicio-Priemyałowego .Saturn" uchwalili wziąć
dział w subskrypcji potycskl lotniczej w ogól­

nej samie 100.000 zl. Rada miejska m. Będzina
"chwaliła na FON. zl 10.000 . Rada pedagogiczna
> mlodziei sskolns Państwowego Liceum im. Łu­
kasińskiego w Dąbrowie Górniczej uchwaliła za­
topić dla armii karabin maszynowy.

Oddział OZN. w Chropaczowie ofiarował na
TON. 200 sl, Grnpa Zw. Powstańców Śląskich w
­yalowicach — 1000 sl, Oddział OMP. w Ko­
'nchnej subskrybował potyczkę lotniczą, zarząd

rrzemyałowej Kasy Chorsych huty Baildon prze­
'.- .a czyl na potyczką lotniczą 10.000 ił . dyrekcja
; pracownicy Zakładów Przemysłu Metalowego
' racl Szajn ofiarowali na FON. 20.000 zl i ponad­
o przeznaczyli na potyczką lotniczą 30.000 zł,

nauozyoielo gminy Chropaczów i Łagiewnik SL
'chwalili na konferencji rejonowej opodatkowa­
ne zią na rzecz potyczki lotniczej, Odział OZN.
• Lipinach przeznaczył na FON 200 zł, załogi
kopalń „Kaiątątko" w Łaziskach Górnych i „Alek­
sander w Łaziskach Średnich uchwaliły na zebra­
niach załogowych subskrybować potyczką lotni­
czą, Tow. Polak w Kstowicach przeznaczyło na
Potyczką lotniczą 10.000 ii, dr Maria Kujawska
­000 ni, Gazownie Górnośląskie Sp. Akc, w Ka­
towicach subskrybowały potyeską lotniczą w
kwocia 25.000 ił, a ponadto przeznaczyły 5000 zl
U FON., Powszechny Zakład Ubezpieczeń Wza­
lemnych w Katowicach — 4000 ił, firma Janków­s«i ofiarowała na FON we własnym imieniu 3700
•z, a w imieniu pracowników firmy 500 zl, Fer­
•"nm Sp. Akc na FON — 130.000 sl, firma Tro­
Mok we własnym imieniu 2300 zl, w imienia ro­
botników 1700 sl, Stów. Prac Śląskiej Isby Rol­
niczej w Katowicach — 7300 zl. Śląskie Zakłady
Radiowe 500 zł. Samopomoc Prac. SL Zakłada
Graficznego Polonia w Katowicach — 500 zł. Za­
kłady Mechaniczne i Galwanotechnicsne w Kato­
wicach p. Henryk Postóika we własnym imienia
1000 sl, w imieniu pracowników 1000 sl.

Fabryka Mebli kuchennych wlic. Józef Broda
w Katowicach: pracownicy zadeklarowali 400 al
D wlać. p . Broda 560 — rasem ił 1000, Związek
powstańców SL zł 20.000 sl.: Zarząd Główny Zw.
Powstańców SL 3000, Powiat Katowice 2000 zl,
Świętochłowice 3000 ił, Rybnik 3.500 zł, Pszczy­

na 3000 sl, Tara. Góry 500 sl, Lubliniec 300 sl,
Okrąg Oiessyńskl 200 sł, Opola 300 sl, Powiat
Bliw.-Toss. 500 sl, Pow. Bytomski 300 sl, Pow.
^rzelacki 400 sl, powist Racibórz 1000 sl, Okręg
Uielszowico 2000 sl, Powiat Katowice na FON.
» 500, 17) Pan Zdsizlaw Urbasik, nessń Sskoły
rowszachnaj nr 1 w Rudzie Śl. zadeklarował iwo­
^oszczędności w ksiąteesce PKO. w wysokości

Walka z plotkarzami
(P) Policja wdróż) la dochodz«nia przeciw ro­

dnie Kfament • Mikołowa, Janowi Prpdeckjemu
• ''aeuentowic, Józefowi Prykowl z Mikołowa o­
r»* Józefowi Koloru* i Franciszkowi Bujckowi
r''> vniei s Mikołowa ** razsż**anie fałszjwjdi
•ludOBlośd.

sł 8, i s kasy sskoraej al 15, na Potyczkę Obro­
ny Przeciwlotniczej.

Związek Powstańców Wielkopolskich s Rybni­
ka — 100 sl, Zwiąsek Powstańców Śląskich gra­
pa Rybnik — 100 sł. Klub Towarzyski z Jastrzę­
bie-Zdroju — 100 zl.

Int. Piotr Berenstein s W. Hajduk subskrybo­
wał potyczką przeciwlotniczą w kwocie 15.000
zł. Wydział Powiatowy w Rybniku na ten cel
przeznaczył równiet 15.000 zł. Urzędnicy magi­
stratu Rybnickiego uchwalili opodatkować sią na
FON. w wysokości 3 proc. od poborów.

Zarząd Spółki Akcyjnej „Śląski Przemysł Cyn­
kowy" w Kostuchnie zdeklarował na potyczką
przeciwlotniczą na race Wojewody Śląskiego 30
tys. sl.

Dyrekcja KKO. w Chorzowie uchwaliła prze­
kazać na FON. kwotą 20.000 zł. Pracownicy KKO.
na ten sam cel zebrali zł 1.100. Poza tym urzęd­
nicy KKO w Chorzowie uchwalili zasubskrybo­
wać potyczką lotniczą w wysokości 1-miesiącz­
ne j pensji.

Ofiarność społeczeństwa Śląska zaotziańskie­
go na Fundusz Obrony Narodowej nie słabnie.

Na walnym zebraniu kola Macierzy Szkolnej w
Cieezyaie uohwalono na FON. 300 zl w gotówce
i 200 zl w obligacjach potyczki narodowej. Wal­
ny zjazd delegatów Stów. Weteranów Wojsko
wych uchwalił przekazać na FON. zl 200, zai pre­
zes Stów. Szafarczyk zl 100. Oficerowie i podofi­
cerowie sztabu komendy obwodu Straty Granicz,
aej w Cioasynie zlotyli na TON. zł 150. Korni
sarial Straty Granicznej w Jabłonkowie — zł 105,
grono nauczycielskie II Gimn. Państw, w Orlowej
zl 352, zai uczniowie II klasy tegot gminaajum
zl 31, Personel wiezienia karnego w Cieszynie sl
500, zai wiątniewie zlotyli samorzutnie ze swych
zarobków w warsztatach wiąsiennych zl 500. Sto­
warzyszenie Polskich Niewiast Ewangelickich w
Cieszynie sl 300, Rada Rodzicielska Gimn. Ku.
pieckiego w Ciassynie sl 100, Zarząd Tow. Roi
niczego w Cieszynie zł 500.

Mlodzieł gimnazjum pańatw. im. Kopernika w
Cieszynie postanowiła dostarczyć na cele dozbro­
jenia armii 1 wagon złomu telaznego i w tym ce­
lu rozpoczęła w mieicie zbiórką ztarego telaza.

W czasie onegdajssego koncertu prof. Stonaw­
zkiego w Cieszynie, biorący współudział w kon­
cercie chór Maciersy Szkolnej w Cieszynie, sio­
tyl na race starosty powiatowego Plackowskiego
kwotą sl 300, zebraną samorzutnie przez człon­
ków chóru.

Przedsiębiorstwo komunikacji autobusowej Ja­
na Molina w Ciessynie zadeklarowało na potycz­
ką przeciwlotniczą kwotą 5000 zł.

Zarząd LOPP. kopalni „Eminencja" — 1000 zl
na potyeską przeciwlotniczą i 100 zl na FON.

Tow. Iltaira
W numerze 95 pierwszego i drugiego

wydania „Polski Zachodn:cj" z dnia 5 kwiet­
nia 1939 r ukazał się na stronie 9 artykuł
pod tytułem: „Afera skarbowa niemieckiego
Towarzystwa Ubezpieczeń w Katowicach".

Na podstawie art. 27 i 28 prawa praso­
wego wzywamy Panów do umieszczenia na­
stępującego sprostowania:
1) Nieprawdą jest, że Nien.iecka Spółka Ak­

cyjna „Akwizgrańsko-Monachijskie To­
warzystwo Ubezpieczeń" w Katowicach
wmieszana jest w aferę, pozostającą w
związku z Katowicką Spółką Motoryza­
cyjną inż. Gallota (Plebiscytowa 17).
Prawdą natomiast jest, te Niemiecka
Spółka Akcyjna „Akwizgrańsko-Mona­
chijskie Towarzystwo Ubezpieczeń" w
Katowicach, ui. Kochanowskiego 10 nic
pozostaje z Katowicką Spółką Motory­

zacyjną Inż. Gallota w żadnych stosun­
kach i nie jest wmieszana w żadną aferę.

2) Nieprawdą jest, że Niemiecka Spółka Ak­
cyjna „Akwizgrańsko-Monachijskie To­
warzystwo Ubezpieczeń" w Katowicach
prowadziła na wielką skalę nielegalne in­
teresy, poważnie przekraczające odnośne
przepisy. Prawdą natomiast jest, że Nie­
miecka Spółka Akcyjna „Akwizgrańsko­
Monachijskie Towarzystwo Ubezpieczeń"
nie prowadziła, ani nie prowadzi żad­
nych interesów bankowych, a tym samym
nie przekroczyła żadnych odnośnych
przepisów .

3) Nieprawdą jest, że Niemiecka Spółka Ak­
cyjna „Akwizgrańsko-Monachijskie To­
karzystwo Ubezpieczeń" naraziła z po­
wodu tej działalności szereg instytucyj
finansowych na poważne kłopoty. Prawdą
natomiast jest, że Niemiecka Spółka
Akcyjna „Akwizgrańsko - Monachijskie
Towarzystwo Ubezpieczeń" nie prowa­
dziła żadnych interesów bankowych i nie
naraziła na kłopoty żadnych instytucyj
finansowych. Również żadne prywatne
osoby nie zostały narażone ani na kło­
poty, ani na jakiekolwiek straty w żad­
nym wypadku

4) Nieprawdą jest, że przeciwko Niemieckiej
Sp. Akc. „Akwizgrańsko-Monachijskie
Towarzystwo Ubezpieczeń" w Katowi­
cach toczyły się jakiekolwiek dochodze­
nia. Prawdą natomiast jest, że przeciwko
Niemieckiej Spółce Akcyjnej „Akwiz­
grańsko - Monachijskiemu Towarzystwu
Ubezpieczeń" żadne dochodzenia się ani
nie toczyły, ani nie toczą i te nie ma
mowy o jakimkolwiek ustaleniu rzeko­
mo nielegalnie dokonanych obrotów.

5) Nieprawdą jest, że w związ-ku z ujawnie­

niem afery skarbowej przybyli do Polski
przedstawiciele Centrali Niemieckiej
Spółki Akcyjnej „Akwizgrańsko-Mona­
chijskiego Towarzystwa Ubezpieczeń".
Prawdą natomiast jest. że żadnej afery
nie ujawniono i że z Centrali Niemiec­
kiej Spółki Akcyjnej „Akwi zg rańsk o­
Monachijskiego Towarzystwa Ubezpie­
czeń" żadni urzedstawiciele nie przyje­
chali.

6) Nieprawdą jest, że Niemiecka Spółka
Akcyina „Akwizgrańsko - Minachijskie
Towarzystwo Ubezpieczeń" jest „bawar­
skim towarzystwem". Prawdą natomiast
jest, że Niemiecka Spółka Akcyina
„Akwizgrańsko- Monachijskie Towarzy­

stwo Ubezpieczeń" nie jest bawarskim
towarzystwem.

(Podpis Towarzystwa)

Hugon Klockiewi cz, kupiec z Wodzisławia,
prezes śląskiego Zrzeszenia Kupców Branny
Żelaza, pierwszy polski burmistrz miasta Wo­
dzisławia, obchodził w dniu S bm. 60.łcc'e
urodzin i 25 -lecie pracy w samorządzie ja­
Vo członek rady miesjkiej i triceburmistn

miasta Wodzisławia.

Wszystkiemu winna zazdrość
Henryk Firia i Jan Marek pnrobcy z War­

szowic w powiecie rybnickim zazdrościli Pa­
wiowi Markowi znajomości z Wiktorią Konie­
czna Tym większa. jetlCM zapalali złością,
gdy się dowiedzieli, że Marek i Konieczna już
się zaręczyli. Gdy w dniu 19 kwietnia ub. r .
odbyło lic W gospodzie przedstawienie tea­
tralne, na klórym młoda para również się zja­
wiła, Firla i Marek postanowili dać Markowi

I „nauczkę" za rzekome odbicie panny. Uzbro­
jeni w sztachety napadli po przedstawieni
na Marka i lak po zmasakrowali, że trzeba go
było niezwłocznie odstawić do szpitala w Żo­
rach.

Epilog tej sprawy rozegrał się w ub. wto­
rek przed myłem okr. w Rybniku, gdzie obaj
sprawcy napada zostali skazani po roku wię­
zie nia.

RADIO
Wielki Czwartek 6 kwietnia.

KATOWICE. — Gcdr. 5 30—7.00 Audycja poranna.
7.00 Dziennik poranny. 7.15—100 Mutyka t płyt. 11 57
tfłgnal czasu 12 03 Audycja połudn. 14.00 Koncert ork.
Audycji południowa 14 00 Koncert popularny orkiestry
lozzloHnl kstowicklej. 14.50 Chwilka społeczna. 14 55
Wlsdomoici bieżące I slelda. 15.00 Rozmowa tecboika
r. mlndz eza, 15.15 „Baba s zakslcłm" — dialog. 15 30
Jan Sebastian llach: Preludia chorałowe. U .00 Dzien­
nik popołudniowy. 1805 Wiadomości goepodsrer*. 1«20..Miserere mel Deua" — audycja słowno-muzyczna.
ir. :. r, Fragmenty symfoniczne s muzyki do dramatu
• MąBzeistW Św. Sebastiana" — płyty. 17 .15 . .Na ie­
brac/ym szlaku" — felieton. 17.25 Iulormacje tury­
styczna 17.30 Muzyka alsrotrancutka. 18.00 Poradnik
radiowy. 1810 Płyty 18.15 Rozmowa t» słuchaczem.
18 ?5 WlacaCSOM sportowe. 18.30 „Żywy Bo*" — fez. II)
„W Wlscaarsuka I na Górz* Oliwnej". 19.15 Koncert
popularny. 30.15 Jozef Elsner: „Męka Psna naszego
Jezusa Chrystusa, czyli tryumf KwaasslM" — orało­

rHjm w 2 częściach. W przerwie: Audycie Informa­
cyjne. 22.15 ,S*n Hoży" — aceny s misterium T. !>••­foules'a. 23.00 Ostatnie wlsdomofel dziennika wleezor*
nego 1 kouiunikst meteorologiczny.

Wielki Piątek 7 kwietnia.
KATOWICE. — Godi. 6 30-7.00 Audycja poranes­

7 00 Dziennik poranny. 11 .57 Sygnał esasru. 12.08—1800
Muzyka z rt>t. 14 .00 Poznajmy przyrodą Śląska. 1*.zł
Koncert muzyki powstnej. 14 .56 Olslda. 1S.0O Audycja
dla młodzieży. 13 .30 Wielki Piątek oa Polskiej Ksl­
warll. Transmisja nabozeAitwa s kołcioła pątnl./ego
w Kalwarii pod Krakowem. II80 Sonaty fortepianów*
Ludwika Tan Ilcethorrna. 17.30 Koncert. 18.00 „U stop
krzyża" — audycja llteracko-muzycna. 1S.I6 Wiado
moicl sportowe. 18 30 „Żywy Bog" (es. III) „Dslen
Odkiiple.nl*". 10 Ift Koncert. 20 35 Audycja InformaeT
ne. 21.00 C,lo»snul Tera-alin*: Rtahat Mater. 2150 Mu­
zyka. 2300 Ostatnie wiadomości dziennik* wiscaoraw­
io I komunikat meteorologiczny.
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Robotnica w płomieniach
Rybnik, 5 kwietnia

W dniu I fca letnia a podzinach popolU'
dniowych zatrudniona w fabryce skory Julia­
na Janotj w Braaiiu n. odra robotnica Lucia
\u lała sh] do oddziała natryskowe­

• zamierzała a yczyacid kilka rob i
fartuibówwniMtann•• akiv

i iau i methilanolu. W pewnej cha ii i

przyczyn dotychczas nieustalonych nastgpi"
i> aamozapalenii -• ptynu, prsy czyn plo
niania ogarnę,)! • okaragnianlu robotnice
liyiliwcówna pobiegła do przylegającej hali,

botnik Maksymilian Solich prvy po­
mocy s/m.u idola! stłumić1 płomienie CiągiI-fir.' wypadku odstawiono do atpi*
Lala Iw, Jul usza w Rybniku,
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DATKI NA FON I POtTCUI LOTNICZA.
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"iMHKi ak>atacooka iv » ,i
'«y aagr I

­.M M) ii. łm>e P.r .k, :»-.7,.s podllri t»ZN' 1000
:>*:u Bartoszek » K\'»nik« sou* ?.}, Tarnowskie G^rw

pnxssa :•- • <• !'• i '«<"-o laJOO
7.1 > naa drtkad knpcy I iwaaJaado aBoIeJsii k-.v>­
:>" w cv''ntj suim o kDbah «^;c>\u tyiifCJ rł.i­
•y.-h — X.! • m:••MI a)eddB:«Z\v.P*
i-ów ftl. | IH)VS". w K>Sr. kj BiekajRBJoaa rtoayd
dar na FON aawaaato 10O00 ii..

„DAR WIKI.h VNO('NY DLA DZIECI­
(T) Dyc, fabryki ..Nntrf-n .T^' w Kajetach mi.

f^aawako alodsH iaiueaieaa Ftsanj i .»woim wła­
snym ka Bf*Njaawsaasaieaa Jaj na J>ir
W ^.Wc::ydbadloc".

NIEUSTANNE PROWOKACJE
(T) P«fl:cj« prsjitrzyimała njejak^faro Wiilrt,^

. t» Nfimczj-fl­.a . V'6<-y roaadawa) fa^wywe wado»
m<«.ś .­i i wyra-it asę obaiftywia « Pctaat i Pc4».
haahi Z.i ten sium vyaaępak spyta Karcla Fl«:.
.t i . r , iaaa|aaabakaga w Taawcaeafcick Crńract^

aeay m! bcasM Pana?aba <i-u atowokgtaaaaa
aaajawaąkKM dcaiaaStała kani*.

Bielsko
Z RADY MIKJSKIKJ W BIKLSKU

(B) Dna •". Km. oiBhylo »'ę pcs <><t7xne Rady
II ojsik < j m Blaiaka. Na asstę|va bam-agag (>r
Prwfbyła edeas/łał nagły awloaek o a.­hwa^en u

Cukiernia

Szczepan Kułakowski
SietsKo. ni. 3 Maja I telefon 23-57

Paląca iaia)a w\saby HMajtacaaa: Babki, pisrki,
sztrurle, toity, mazuikl, heib.itn'kl ••aantgo
w\tobu, baranki, zaj.ice, jajka, czekoladki
mirce>.in<iwc ^wl|'evne nailcnszych t'tm.

50 kpajfejf Ł! n* pciy.izikę pr?ccIwioSa czą ora­
P*TW«"7JJ ritę ra budowę kcsz«r w wjaokldc M
tvs. ^^ Wii ns(.>. ten ii-hwaJon'-. . :<'dnitgł( ir.
Ponadto aebwal BO 10.000 ?t ra OPL na rc?,!n:.
dowę Patrdw ar p'\«!'r. mej-*ej6311z.\aaaa
fia nsprawo u.'je 25.fltó zł.

Stalowe drzwi gazoszczel ne
lekkie i pancerne

Stalowe okiennice
jedno- i dwusk\'\dłovkr

Stalowe budki ochronne
dla orgiindw s'u/b oni.

w w\koninln zatwleid/on\m przez Ml­
nlłteistwo Spraw Wewnetrzn\ch or^z
polecane do powuechnego ssoaowaaa
p<'tr. Insoektura (''bion'. Powietrznej

Paiatwa wyrabia

W.FITZNER?;
Fibryki Koltów i Spawilnii Wodno Snowi
Siemianowice SI., ni. Powstańców 10

Świeże ryby
Baaawkła i r7«^rn<. filety rybne (het
«<Wi), żywe karpie i liny, ryby i śle­
dzie: konserwowane, marynowane i
wodzone. W w -clkim w >borze ani;icl.

*kie BagkkjBf — poleca

Hamburska Hala Ryb
KATOWICE, ul. Pierackuco nr 11

Matn">ii -JO .

MAGISTRAT M. BIEMIANOWIC

1-szy przetarg
D aa awgty aaaaasjaaawwj dbj bod
t"iC: targowej oras kkalajeych rcbóC

2-gi przetarg
V?y\- ner.'o kawek sssjctaytb i atolów
agaulowakick <v.n kSfcn aafadl.

Uw­ag: aktywa. o^>J przctarjró^:
T* -rm'n praetatwów pjgteta, dnia 14
k»'v-3 l£*r«ł r. grdz. lCta.

H - a iraezcjróly patrz ^Zii^y
ofert i wasa W£l <"'.r'»".n<\ stojące do
dyspcTiy^j: <-f"rc-n'ów w buUgukai ad­
a^atuatiiJuyaa kCaglWutitąg p o&J
nr 1£). pedrza* godaa ahasbowyrk, za
wwrotem iko»zt6w 1.— r\. W«
Ti->im« grane. (.1872)

BURMISTRZ:
(—) Popek.

ALASKIK LINIE AUTOBUSOWE

o^fłjfzajii

przetarg
ofertowy

a'ecigrraTi'c-Zony na dcatgarę 8 sz^i ie­
kaaByoh, z tormlncm wnoszenia cfart
df dna 17 kwotnia 1039 r. godz.. 10.

Bi Łsaczc nzcTosróiy wjaiwajja z o­
jrfr saaa a srjpw aaa neajo w Bi»"M
BabagOw, przy al Maewa, PawjrJakia­gonr19,pkoj nr•>. (909)
ŚLĄSKIE LINIE AUTOBUSOWE:

Przewodniczący.
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2 pokoi z kuchnią
iMI'•i.i BOMfwK •

eack OfaKg cK> r. z . pod JkO 9f.

Ubranka dziecięce, Sukienki. Garnitury
Palusiński, Chorisw I, jagiellońsha 2.

Obwieszczenie o licytacp
r uchom ości .
I i Br«iskt«aa w '

. u. M irtaa in.­ik
i c.aw >I.I. . ii ciir.il.-. t.i ai
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Oł^arnwansi-h ra tą< ZŁU lum« 810,— ii.II. Km. '
Dała is streaala rso r. o sodj. »») «

. Parkindry I-d . H orihed/le BM
Z-ca iiesiaeja latkwaitil, BkisaBiaci i.

• | fzafek Baearefe, i »toiu «k?»­
. 1 Marka, 1 Uillimi, 1 wiertarki

(Inn) „KlfllaB" M ror^ ' :"ktr.. 1 mo­
toru Hikoia ' "12 II. V. orai 1 noiyc'. do bla>-!iy.

aataeowaryek na i.irz:u» aurrn 910,— ił.
II. K rr,

Pnia U kwlrtnla 10» r. O Rodl. IO-o]«i lynlł, I^frlonAw Ld. IS o«lh<Mlz:p it«
l-ga Uertaeja iBukeaalBl, «kiada]a.cychsię i:

M i- BlekA* 'c/arno I bmnzowc) I #
ak.'.r rk "Aa rfaaa",

oaaaeowaayeh na łącznu eume 1.400,— zł.11. Km.
Pnia Iż. kwietnia 1930 r. o *odz. 11-ej

. i ­ ••. M rhfjdy nr 72 odbędzie •!•:
Urn IłCTtaeja roeaoatoael, akladającycli
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KINO „R 0 X Y" Chorzów

HANS ALBĘRS
KAMii.i .\ RoatM — niANcoita Roaat

w pad rrkowjra | i

Wędrowny Naród
iTUgl' I

aatsiająa Baaaaeja aiaaąlBWB r- t.

Wyspa rozbitków
JONH BOŁES — MAGM EVANS .

WESOŁYCH STHĄT !
Firanki nowoczesne deKoracje okien

NENCZEL. Katowice, ni. M. Piłsudskiego 2

II. Kn >..t
'

.
'u kwietnia 1T.9 r. o godz. 9-eJ w

Cieszynie. Posaka nr 1 odbędzie ile. 1-aza
. ruchnmoSci. »kludalacej «!« z:

1 .-nita . fhewrolet" S-o»obo»ego A.
• prawi. nowe. Czarne,

r^/nrnuai.o in sum.; l.onO,— ii ,II.Km.11 I
Dnia 31 kwietnia 1!K?9 r. o »od«. 12.30

w Ooraa] I..«zr.eJ Lid.27 odbędzie ele 2-gi
Uertaeja rui-homoScl, "kladalarycb »lę z

r. kr*W, 1 koala „Ka*ztana" I I mloc
karni,

Baaaeowaarek na łąi-zną mim ł.Sa,— Bi .
RuehomoiSil można oKlądae w dniu liry

tneji w nilcjiłcu I ezaslo wyżej oznaczo
n ym.

Dnia 4 kwietnia 1W9 r.
(-) OBCŁKOWSKI MAKIA*,

Komornik Sądu Gr. rew. II. w Cle-rjynle
pjaati

KINO „APOLLO" Chorzów I

Słynna para śpiewaków
Jeanettc MAC DONALD i Nelson EDDY

Złotowłosa
w trawią filmie wjratapaJaFLIP I FLAP
w BHIBBBOIBJ kaaaaatl p, t.

Alpejskie Osły
WESOŁYCH SWĄT"!

ZWIĄZEK
REZERWISTÓW
szkoli wojskowo swych

członków 1 wychowuj* Ich na
prawych obywalell-iolnierzy.
Reserwlścłl Wilepulcisw naaa* gg•g • gII
•

KINO „C0L0SSEUM", CHORZÓW I
WOLNOŚCI «S.

V7Ai: I>ZI^!

ERROL FLYNN
w wspaniałym filmie odwaul I i.oSwIęeenla p, t.

PATROL BOHATERÓW.
Drugi film: Dramat BrcIOWf p. t .

WALKA O KOBIETĘ
IIAimY BAl n — OABT MORAT,

\ Bądi nowoczesnym
i podróżuj
LOTEM

Bilety w biurach P. L. L . .LO T*, w więk­
szych biurach podróży i u portierów

większych hoteli.

PO DESZCZU ~

PIĘKNA POGODA..
Wczoroj w burzliwym nastroju, dzisiaj po ogo­
leniu le nożykiem Gillette - uśmiechnięty,

spokojny, radosny...

Logika radzi. Interes wska­
zuje. Żądajcie jedynie

nożyków

HIEBIESHIE GILLEJTE

ESB32BM
LISY!!!

urebrne. n <h esk e,|
pclarr.e. kaateagt­
ki itd. Wdk wy­
bór — nojn ższe
etayl Jan ł.uczy
wo, — Katów cc
Młyńska 5, telefon
305.36. — F rma
chne.ścijańik^!

(376*5)

Lisy
waasft < (fo rodza­
ju, w elk- wybór,
ceny bez.konkuren
eyjos ty!k0 u Ler.
mera. Chorzów I,
Wcln(śc: 26 telef
401 40. nar>rzec:w
Hotelu Polak ejro
Osrlł}dajc:fe moją
arywtawy. (784)

Posadzki

dębowe
oraz dykty, foran
ry z drzew krajo­
wych, cgaotjki —
*laaka Hartowaia

Dykt Forncrów
uiaśc. Bsasagjifl
II:w'ńsk;, Chcrzów
I. Hajdoeka 28 tv
ma polsko - chirze­

:jańs.k<i. (910)

Kabrloilmuzynę
Eifcil pn 250O0 km

teflo «n"zedaTn.
T<1. :::;i 65.

Książki, nuty,
czasopisma

papiery
dostarc z^ Ks cjrar­
n'a Górskiego, Ke
tow.<e Młyńska 4
te! 334-71.

ElgHEIB

Lisy
s rebr ne, kanad
mcłisjol. i t. d w
w:ell< m wyborze
po cenach konku­
rencyjnych tylko
u nrstrza kuśnier­
sk ego Baumince.
r-. Chorzów 1. PI
M P.lsudJk ejro
(Rj-nek) 6 Telef
400 98 Filii ne
posiadem. (642)

U.-z;;wa, czysta
dochodząca

od 7—12 ej <d r.a
ra'Z potirBobna. Ali ­
cja OawSIal t/.cr Ku
tcwa-ci, ul Gliwic­
ka 2.

Młodzi

atełigmte] prsjkty
icanei do (tejalu
spraadady poitrzcb
ni. Radic-IIrfcwl^ki,
Kaiowico, 3 Mija
nr 20. (3867)

M aaal arna

4-ro pokoowe
kcTOplctno umw?ftlo
wane cd 15 kwiot­
n;a od^aj^e as»>
rJrotjro na rak, B
Łi'SJagc>15m.4

17—19.

Prof. Dźami
jasnowidŁ-a stre >«
wyb-erw swzęśi we
losy, gwarantując
wygrano!!! Os ng­
n.e-sz Zadom lenie.
szczęście, zdrów o,
młość N0wy Tut
Życia Nadesłać d«­
tę urodzenia ktS
7.naczików!! Prcf.
Erkaem. Kraków, al
Urzędnicza 42 8,

Skrytka i °9
Administracle

iemów Bawgdaaa
buid-c­win:cz­y wtalsi
e>l nieruchcnmcA­

•

Zsrłoszen a do P
Z. pod ..KZ".

Pralnia
przy ml M'kołow­
sikej 11 (r Koziel­
skiej) przyjmuj'
wszellt ego rod^a."0
bieliznę do prta *
prasowania i che­
miczne pro czyszcze­
nia. F;rma chrze

DYWANY — CHODNIKI — LINOLEUM
Izydor Keins I Syn — Chersew I. Wolności 98 - lei. 413.48

Pensonaty
Wille, parcele wy­
dzie rżawi.i . sprze­
daje Biuro Halamf
Wisła, tcilcf. 277 .

Reda keta:
gałewiee, al. Bator«gc 2, L p.

Telefony: do godz ts tej 837 67 3.Vl S5
po godz 18 tei 304 ?6 308-78

Rękopisów o e iwraca ti<|

Adm mulracji:
Kalewiea al. gotolaitkl IS ollo. II p.

Telaloa: 337-67 350 85.
PKO Katów ce 303661

Przyjmowań » abonamenti I ogłoszeo

Rep reseot a cie:
Ghorsow: al Pocztcwa 2 tel 411 33.
Binltkc: Nad N prem 2 tel 36 67.
Lobliniec: ut Oerodowa '.
Cieazyn Zachodni. Mar»z PiUudsikleyo 4

!«•! Cieszyn II nr 116
Ryhnik: G łrwrid.zneJma 8. tel 11-84 i 11­87

Abonament t odno*zen em do domn
lub t przesyłka pocztowa

mi.,.ec.ni, 2 sl 50 or
Przy;riiii].'ł Adm ni<trac)a Reprozentacja,

Poczta 'l'*tow i Aa^nc K owki


